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V bohaterskiej walce e rozkwit ludowej ejczyzuy
polem maiki jest cały kraj, bronią — praca

Do Czynu Lipcowego staje cały naród
WARSZAWA (PAP). Po hutnikach z zakładów im. Dzierżyń

skiego, górnikach z kop. „Siemianowice“ i metalowcach „Ursusa“, 
którzy pierwsi podjęli zobowiązania dla uczczenia Święta Odro
dzenia Polski i wezwali cały naród do Czynu Lipcowego, załogi 
licznych zakładów pracy odbywają masowe zebrania.

Robotnicy, majstrowie, technicy i inżynierowie, młodzież, całe 
załogi, pracownicy wszystkich działów cennymi zobowiązaniami 
pragną uczcić święto 22 Lipca, 8 rocznicę Manifestu PKWN, który 
wytyczył narodowi polskiemu jasną drogę, wiodącą do nowego, 
lepszego żyda.

Uczestnicy zebrań piętnują bestialstwa imperialistów ame
rykańskich w Korei, protestują przeciwko uzbrajaniu neohiile- 
rowskiego Wehrmachtu. Składając zobowiązania, robotnice i ro
botnicy stwierdzają z mocą, że swym czynem produkcyjnym wzmo
gą rosnącą z dnia na dzień potęgę światowego obozu pokoju.

Włókniarze ZPB im. Stalina,»okazji 8 rocznicy Manifestu 
którzy zainicjowali niedawnojPKWN ponadplanową produkcję 
współzawodnictwo o miano naj- m. in. 22 tys. kg przędzy.
lepszego przędzalnika i najlep
szej załogi przędzalni, dadzą z

Nadal d®!ire połowy 
na Morzu iarentsa

Dnia 1.4 bm. „Jowisz", ło
wiący pod dowództwem kpt. 
Muży na Morzu Barentsa w 
okolicy Skolpenbank, podał 
drogą radiową, iż dokonuje 
już ostatnich zaciągów przed 
powrotem do Gdyni. „Jowisz“ 
miał połowy dobre, w ładów 
ni ma już około 120 ton dor
sza karmazyna.

Na pozycji ..Jowisza“ prze
prowadza również połowy no 
woczesny nasz trawler „Re
ga“ pod dowództwem - kapita
na Paszkiewicza, który po 
pierwszych próbnych zacią
gach, dokonanych na słab
szych - łowiskach „podciągnął“ 
na teren wypróbowany już 
przez kpt. Mużę.

Od dwóch dni również znaj 
duje się na Morzu Barentsa 
trawler „Jupiter" pod do
wództwem kapitana W. Go- 
rządka.

Warunki połowowe i atmo
sferyczne na łowiskach ark- 
tycznych pomyślne. (Jg)

Załoga zakładów azotowych 
im. Pawła Findera w Chorzowie
dostarczy rolnictwu zwiększone 
ilości nawozów sztucznych na 
sezon jesienny.

Budowniczowie MDM przyśpie 
szą wykonanie planu produkcyj 
nego w czerwcu i lipcu.

Pracownicy Instytutu Metalo
znawstwa i Aparatury Naukowo- 
Laboratoryjnej swymi postano
wieniami dają szczególnie cenny 
wkład w wysiłek inteligencji te
chnicznej, która wraz z klasą 
robotniczą przyśpiesza tempo bu 
dowy socjalizmu.

Czyn załogi Zakładów 
Przemysły Azotowego 

im. P. Findera w Chorzowie
Głęboka miłość do państwa lu 

dowego, pełne zrozumienie zna
czenia sojuszu robotniczo - chłop 
skiego jako fundamentu wszyst
kich dotychczasowych i przy
szłych zwycięstw narodu polskie
go w budownictwie socjalistycz
nym stanowiły treść uroczystego

wych im. Pawła Findera w Cho
rzowie, czołowej fabryki w 
naszym przemyśle chemicznym, 
zdobywczyni przechodniego sztan 
daru pracy CRZZ za najlepsze 
wyniki produkcyjne w I kwarta
le br.

W dniach poprzedzających ze
branie, mocno ożywiła się praca 
grup związkowych i oddziało
wych organizacji partyjnych. Czo 
łowi przodownicy przeanalizowali 
możliwości ulepszenia produkcji, 
do rady zakładowej napłynęły 
dziesiątki zobowiązań. Każdy ro
botnik i pracownik zakładu ma 
swój udział w tych zobowiąza
niach. Ich ogólna wartość wyno
si ponad 1.200 tys. zl.

„Podejmując nasze zobowiąza
nia — powiedział m. in. przewód 
niczący rady zakładowej Edward 
Jarosz — zdajemy sobie z tego 
sprawę, że ponadplanowymi efek 
tamj gospodarczymi przeciwsta
wiamy się skutecznie wraz z kra 
jami miłującymi pokój knowa
niom wojennym imperialistów 
amerykańskich i zbrodniczej bu
dowie militaryzmu hitlerowskie
go — by zażegnać widmo wojny, 
a swojemu młodemu państwu 
ludowemu stworzyć tym samym 
bezpieczne warunki budowy i 
rozbudowy“.

„Niech nasze zobowiązania 
— powiedział maszynista obsłu 
gujący kompresor w oddziale 
syntezy amoniaku — Julian Wą 
troba — zadokumentują na
szym braciom — chłopom, że 
robotnicy naszych zakładów* «• 
każdej chwili podają lm bratnią

podjąć zobowiązania, żeby w 
naszej ojczyźnie było jeszcze wię 
cej produktów żywnościowych, 
więcej mięsa i mleka".

Oklaski i okrzyki na cześć nie 
r oz er walnej więzi miasta i wsi, 
zwycięstwa w walce o pokój i 
socjalizm rozlegają się na sali.

Owacja na cześć Prezydenta 
RP, okrzyki „Niech żyje nasz 
drogi przywódca Towarzysz Bo
lesław Bierut“, „Niech żyje na 
nasza partia, prowadząca nas 
do zwycięstwa“ towarzyszyły 
uchwaleniu rezolucji, w której 
załoga zakładów azotowych im. 
Findera wzywa do Czynu lipce 
wego załogi wszystkich zakładów 
przemysłu chemicznego w Pol
sce.

W całym kraju wycieczki chłopów zwiedzają spółdzielnie produk
cyjne, zaznajamiając się z nowoczesnymi metodami gospodarki zes
połowej, z życiem i pracą chłopów-spółdzielców. Dwustuosobowa gru
pa chłopów z Rzeszowskiego —jak już obszernie informowaliśmy — 
odwiedziła ostatnio kilka spółdzielni produkcyjnych w woj. gdańskim. 
Na zdjęciu: Chłopi z woj. rzeszowskiego — uczestnicy wycieczki z
zainteresowaniem oglądają sprzęt i narzędzia spółdzielni produkcyj
nej w Kulicach. CAF — fot. Kosycarz

emtajmemur -i?'.'*

Wspiinir wysiłek cafei
zapewnił z-m »Karpaty« zaszczytne miano

statku-przodowiiika
Minister żeglugi Popiel udekorował Krzyżami Zasługi przodujących marynarzy

zebrania załogi zakładów azoto-łdłoń i niech im pozwolą również

Chyłkiem, pod osłona policy pych automatów
tufechał generał-dżum a do Rz^mu

RZYM (PAP). W poniedziałek, | in. w bomby z gazami łzawiący- 
w dniu 16 bm., przybył do Rzy
mu oprawca narodu koreańskie
go. generał - dżuma Ridgway.

Już od paru dni rząd de Gas- 
peri'ego czynił gorączkowe przy
gotowania, aby ustrzec Ridgway'a, 
mordercę narodu koreańskiego, 
przed gniewem i nienawiścią ludu 
włoskiego. Po prowokacyjnym a- 
resztowaniu Duclos we Francji, 
prasa włoskich kół rządzących, 
inspirowana przez Stany Zjedno 
czone i Watykan, nawoływałr hi 
sterycznie, aby de Gasperi po
szedł za przykładem Pinay'a. Re 
akcja wzywała do wydania re
presyjnych ustaw przeciwko wło
skiej prasie demokratycznej.

W Bzpiie
prawdziwy stan oSiSąiesiIa
Rząd de Gasperi'ego w strachu 

przed narodem, wydaje jeden za
kaz po drugim: zakazano masowe 
go wiecu obrońców pokoju na pla 
cu Santi Apostoli, zakazano kon
ferencji partyzantów. W stolicy 
Włoch panuje już od paru dni 
prawdziwy stan oblężenia, an- 
darmi i wzmocnione oddziały po
licji zajęli główne place central 
ne i ulice. Po mieście jeżdżą sa
mochody policyjne. Atmosfera 
przemocy i gwałtu przypomina 
czasy faszystowskiego reżimu 
Mussołmiego. Setki policjantów 
ścierają z murów domów napisy: 
„Pree- z generałem - dżumą!“, 
„Nie chcemy obcych generałów w 
naszym domu!“, „Zaorze,stać woi 
ny bakteriologicznej!“. W swej 
służalczości wobec generała-mor- 
dercy policja włoska doszła do te 
go. że zamazuje nawet hasła: 
„Niech żyją Włochy!“. Jednakże 
jest to syzyfowa praca — napisy 
pojawiają się na nowo.

Nie triumfalny w|azd
LONDYN (PAP). Agencja Ren 

tera tak opisuje przybycie do Rz.y 
mu gen. Ridgway'a:

Lotnisko Clampino otoczone by 
ło oddziałami policji i wojska, wy 
posażonymi w połowę stacje na
dawcze. Droga od lotniska do 
miasta obstawiona była tysiąca
mi policjantów, uzbrojonych m.

mi. Auto, którym jechał Ridgway 
w otoczeniu motocykli i samocho 
dów policyjnych, ominęło główne 
ulice Rzymu i przemknęło bocz
nymi, wąskimi uliczkami przed 
gmach hotelu na Piazza di Spa- 
gna. Gdy auto zatrzymało się 
przed hotelem, oddziały policji 
utworzyły kordon, pod którego 
osłoną Ridgway szybko przebiegi 
do hotelu. Wszystkie ulice pro
wadzące na Piazza di Spagna zo
stały zablokowane. Policja usu
nęła turystów, którzy znajdowali 
się w lokalach w pobliżu placu. 
Uzbrojeni policjanci zatrzymywa 
li nawet gospodynie domowe, po
wracające ze sprawunkami. Na 
dachach domów w pobliżu ho
telu zajęła stanowiska policja u- 
zbrojona w automaty.

RZYM (PAP). W odpowiedzi 
na prowokacje i gwałty rządu 
naród włoski wzmaga walkę o po 
kój, przeciwko amerykańskim pod 
żegaczom wojennym i ich wło
skim sługusom. Mimo terrbru, w 
różnych dzielnicach Rzymu odby 
- vją się krótkie wiece protesta
cyjne i strajki przeciwko przyjaz 
dowi RIdgway'a, przeciwko wo
jennemu „układowi ogólnemu' 
przeciwko przygotowaniom wo
jennym.

Ruch protestacyjny rozwija się 
w • dym kraju, od Mediolanu do 
Palermo, od Wenecji do Sardyrii 
Masowe wiece protestacyjne od
były się w Genui, Neapolu, Me
diolanie, Bolonii, Modenie, An- 
koni'\ w Pizie i • dziesiątkach 
innych miast włoskich.

Niemal w przededniu rozpoczęcia „Dni Morza“, w fea- 
„Wybrzeże" w Gdyni odbyła się wczoraj uroczystość 

powitania załogi zbiornikowca „Karpaty“, która we współzawod 
nietwie pracy załóg polskich statków handlowych zajęła w 
pierwszym kwartale br. zaszczytne pierwsze miejsce.

Przy szczelnie wypełnionej ma 
rynarzami i robotnikami sali, 
uroczystość zagaił dyrektor CZ 
PMH Bukowski. Zdobycie przez 
załogę „Karpatf zaszczytnego 
miejsca — sta ku przodownika 
— mówił m. i dyr. Bukowski 

osiągnięte zastało w czasie wy 
konywania niezwykle trudnego 
rejsu, przy szczególnie ofiarnym 
wysiłku całej załogi i jej socjali
stycznym stosunku do pracy. Te 
ogromne osiągnięcia, jakie widzi
my na przykładzie statku „Kar
paty“, stały się możliwe dzięki 
dojściu Masy robotniczej do wła 
dzy i obywatelskiemu stosunko
wi każdego marynarza do stat
ku, stanowiącego własność so
cjalistyczną.

Dyr. Bukowski powołał do pre 
zydium ministra żeglugi członka 
KC PZPR — Popiela, kierowni
ka wydr. komunikacyjnego KC 
PZPR Gordona, sekretarza KW 
PZPR w Gdańsku Janikowskie
go, przewodniczącego Frez. Woj. 
RN w Gdańsku Gieragę, przed
stawiciela KW PZPR w Szczeci
nie — Grymę, przewodniczącego 
Żarz. Gł. Zw. Zaw. Prac. Żeglu
gi — Durańskiego, szefa Zarządu 
Politycznego Min. Żeglugi — 
Gradę, I sekretarza PZFR przy 
PMH — Stułę, zastępcę dowódcy 
Polskiej Marynarki Wojennej— 
komandora Malko, kapitana stat 
ku „Karpaty" — Rybiańskiego 
i innych.

Na trybunę wszedł minister że

go tankowca, powracających do 
kraju po jednym z najtrudniej
szych rejsów historii Polskiej 
Marynarki Handlowej.

W obliczu zaostrzonej sytuacji 
politycznej na świećie, walka o 
plan jest w Polskiej Marynarce 
Handlowej sprawą niezmiernie 
ważną — mówił m. in. min. Po
piel.

Dwa czynniki są tu szczegól
nie istotne — zmniejszenie bala- 

(Ciąg dalszy na stronie 2)

W uznaniu zasług
Załoga z/m „Karpaty" wykonała pełen poświęcenia rejs, 

który stawia ją w pierwszym szeregu marynarzy, walczących 
o przedterminowe wykonanie Planu 6-letniego. Rejs ten jest 
dowodem hartu i patriotyzmu załogi, dowodem zrozumienia 
roli, jaką odgrywa nasza marynarka w skali międzynaro
dowej,

W uznaniu zasług Prezydent RP Bolesław Bierut przyznał 
odznaczenia państwowe 23 członkom załogi z/m „Karpaty“.

Złote Krzyże Zasługi otrzymali: kpt. Zb. Rybiański, elek
tryk Fr. Trojankowski, bosman Ant. Tomasik, oficer k. o. Ign. 
Kania, st. mech. Br. Ostrowski.

Srebrne Krzyże Zasługi otrzymali: st. mar. W. Nowak, 
strażak J. Poreda, motorzysta B. Prusinowski, ml. mot, J. Wo- 
lender, II mech. St. Zegadłowicz, III oficer Z. Górecki, as. R/O 
M. Klar,ont. kucharz B. Kocuniak, asystent maszyn. A. Lisz
kowski, IV mech. St. Mossakowski.

Brązowe Krzyże Zasługi otrzymali: ml. mar. Ant. Itrych, 
ochmistrz A. Janczarski, smarownik K. Maciejczak, prakt. 
E. Markowski, mot. M. Połomski, st. mar. J, Skarbek, mł. 
mot. L. Szajek i prakt. J. Tomczuk.

Zwołoii!* Rady B«zpi«czełistwa ONZ 
m dzień 18 czerwca

NOWY JORK (PAP). Przed 
stawiciel Związku Radzieckie
go w ONZ J. Malik, który w 
czerwcu jest przewodniczącym

glugi Mieczysław Popiel, który ^ Bezpieczeństwa, zwołał na 
wśród burzy oklasków powitał Pzien„18 pzerwca posiedzenie Ra 
marynarzy i oficerów zwycięskie!^ Bezpieczeństwa z następują-

Serdeczny wyraz patriotyzmu
Piękne są tradycje polskiej klasy robotniczej, tradycje boha

terskiej walki o wyzwolenie narodowe i społeczne. Równie piękne 
tradycje ma już dziś klasa robotnicza i masy pracujące W boha
terskiej walce o umocnienie i rozkwit ludowej ojczyzny. Od ośmłju 
lat polem tej walki sta! się cały kraj, jej bronią — praca, a ce
lem — socjalizm. Coraz lepszą i wydajniejszą pracą, czynem pro
dukcyjnym czci dziś naród polski każde swoje święto.

Tym razem wezwanie rzuciły załogi „Ursusa", kopalni „Sie
mianowice“ I huty im. Feliksa DzferżyńsMego. Górnicy, hutnicy, 
metalowcy — ci, których praca ma decydujące znaczenie dla bu
downictwa podstaw socjalizmu — zapoczątkowują nową falę 
współzawodnictwa zobowiązaniowego. Przyśpieszy ona realizację 
planów, przyniesie krajowi dodatkowe tony węgla, stali, ponad
planową produkcję. Ta nowa fala współzawodnictwa — zgodnie 
z hasłami „Ursusa" — nie ma być jednorazowym zrywem. Powin
na — tak, jak w „Ursusie", „Siemianowicach" i hucie im. Dzier
żyńskiego — kontynuować, pogłębiać i utrwalać dotychczasowe 
osiągnięcia poszczególnych zakładów w rozpowszechnianiu nowych 
metod pracy, w przełamywaniu trudności, w coraz śmielszym 
stosowaniu nowej techniki, w coraz bardziej świadomej walce 
każdego robotnika o zadania planu.

Zobowiązania „Ursusa" i huty im. Dzierżyńskiego przyniosą 
gospodarce narodowej ponadplanową produkcję wartości 4.748.000 
złotych i 255.000 złotych oszczędności, kopalnia „Siemianowice" 
da państwu do końca lipca 67.000 ton węgla ponad plan. Załogi 
tych trzech zakładów przyśpieszą wykonanie planów produkcyj
nych, Nie na tym jednak tylko polega znaczenie ich zobowiązań.

Rezolucja zaJogi „Ursusa“, który w ubiegłym roku nie wy
konał w terminie swych rocznych zadań produkcyjnych, stanowi 
wyraz głęboko przemyślanej analizy popełnianych poprzednio 
błędów i w snosób bardzo konkretny, a nawet precyzyjny, wytycza 
drogę do realizacji wyznaczonych w rezolucji zadań, przekraczają
cych ramy planu. Zwrócenie szczególnej uwag! na rytmiczność 
produkcji, na rozszerzenie metody Zamiarów*4 na nalepianie kon

troli technicznej, zacieśnienie współpracy inteligencji technicz
nej z robotnikami, na szkolenie młodych kadr, na mechanizację 
pracy i skoordynowanie pracy poszczególnych oddziałów fabryki — 
oto co cechuje zobowiązania „Ursusa". Stanowią one przemyślany, 
przedyskutowany w każdej brygadzie, długofalowy plan podnie
sienia produkcji w oparciu o nową technikę.

Podobne elementy zawierają zobowiązania kopalni „Siemiano
wice" i huty im. Dzierżyńskiego. Zwiększenie cykliczności wydo
bycia, dobra mechanizacja załadunku przez wprowadzenie pomy
słu brygady racjonalizatorskiej, zwiększenie ilości szybkościowych 
wytopów w oparciu o Instrukcję technologiczna — oznacza śmiałe 
wiązanie nowej techniki z nurtem współzawodnictwa, przekształ
cając je w ruch stachanowskl.

We wszystkich trzech zobowiązaniach troska o produkcję łą
czy się z troską o pracującego człowieka.

W „Ursusie" polepszą się warunki mieszkaniowe w osiedlu ro
botniczym, w „Siemianowicach" przybędą 2 bloki dla robotni
ków, dzieci hutników wyjadą na kolonie, zorganizowane przez 
wydział socjalny.

Hasło Czynu Lipcowego, rzucone przez załogę „Ursusa", wy
pływa ze zrozumienia potrzeb krain, z głębokiej świadomości za
dań gospodarczych i politycznych. „Zdajemy sobie sprawę — 
piszą robotnicy — że właśnie naszym zakładom przypadają po
ważne I odpowiedzialne zadania dla szybszego przezwyciężania 
zapóźmenia rolnictwa". Ze zrozumienia roli Idasy robotniczej 
w sojuszu robotniczo - chłopskim, wypływa zobowiązanie opie
kowania się POM-em w Teresinie.

Wyrazem stale pogłębiającej się świadomości politycznej klasy 
robotniczej będzie Czyn Lipcowy, który wzmagając walkę o za
dania trzeciego roku Planu, przyczyni się do wzmocnienia siły 
i obronności naszego państwa. Będzie on — jak piszą robotnicy 
„Ursusa“ -— =*>v(ł«cznvm wyrazem patriotyzmu narodu budującego 
socjalizj jl K. W
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cym porządkiem dziennym:
1) Wezwanie wszystkich państw, 

które dotychczas nie przystąpiły do 
protokółu genewskiego z 1925 roku 
o zakazi© używania broni bakteriolo 
gicznej, aby podpisały 1 ratyfikowa
ły ten protokół.

2) Uchwalenie zalecenia dla Zgro
madzenia Ogólnego w sprawie jedno 
czesnego przyjęcia do ONZ wszyst
kich 14 państw, które zgłosiły swój© 
kandydatury.

Delegacja radziecka przedstawi 
ła w tych sprawach dwa projek
ty rezolucji.

Projekt rezolucji radzieckiej 
w pierwszej sprawie głosi: 

Rada Bezpieczeństwa,
Z uwagi na to, że wśród 
polityków 1 działaczy spo

łecznych poszczególnych kra
jów zachodzą różnice zdań w 
sprawie dopuszczalności używa 
nia broni bakteriologicznej;

Uwzględniając fakt, że uźy 
wanie broni bakteriologi

cznej zostało słusznie potępio
ne przez opinię publiczną całe. 
go świata, co znalazło wyraz w 
podpisaniu przez 42 państwa 
protokółu genewskiego z dnia 
17 czerwca 1925 r., przewidują 
cego zakaz używania broni bak 
teriołogicznej;

Postanawia:
Wezwać wszystkie państ

wa, zarówno członków jak i nie 
członków ONZ, które dotych
czas nie przystąpiły do protokó 
łu przewidującego zakaz uży
wania broni bakteriologicznej, 
podpisanego w Genewie dnia 17 
czerwca 1925 r. lub nie ratyfiko
wały go, aby przystąpiły do 
wspomnianego protokółu i do
konały Jei«o ratyfikacji".
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Prezydium Rządu wzywa wszystkich rolników!w r8£init« 1
. . _ ’ » * r W dniu 18 czerwca 1948 r. podpisany został układ o przyjaźi

do maksymalnego wysiłka w kampanii żniwno-omłotowej
Jednocześnie Rząd zabezpiecza wsi odpowiednie środki do przeprowadzenia kampanii

WARSZAWA (PAP). W związku ze zbliżającą się kampa
nią żniw i omłotów, Prezydium Rządu podjęło uchwałę, w 
której wzywa wszystkich rolników, aby we właściwym termi
nie, sprawnie i możliwie bez strat zebrali plony, wykonali jak 
najwięcej podorywek, aby sieli dużo poplonów oraz szybko 
wymłóęili zebrane z pól zboże.

Jednocześnie uchwała ustala zadania na okres żniw i omlo- 
tów dla zainteresowanych ministerstw, instytucji i organiza
cji, zabezpieczając jednocześni ie odpowiednie środki dla nale
żytego przeprowadzenia tej ba rdzo ważnej kampanii rolniczej.

dzielcze otwarte będą w godzi
nach, odpowiadających potrze
bom miejscowych chłopów.

„W walce o podniesienie pro
dukcji rolniczej — czytamy m 
in. we wstępie do uchwały — 
okres żniw stanowi moment de
cydujący. Od sprawnego prze
biegu kampanii żniwno - omło 
towej zależą zbiory zbóż — sta
nowiące podstawę wyżywienia 
ludności i poważny czynnik w 
rozwoju hodowli.

Dlatego w okresie tym należy 
dokonać maksymalnego wysiłku, 
gwarantującego należyte przepro 
wadzenie kampanii.

Ustalając zadania i obowiązki 
na okres żniw i omłotów Prezy 
dium Rządu podkreśla doniosłą 
rolę Rad Narodowych w przygo 
towaniach i przeprowadzeniu 
kampanii. Rady Narodowe po
winny dbać o właściwe przygoto 
wanie całej kampanii, przepro
wadzić odpowiednią pracę propa 
gandowo - uświadamiającą, u- 
dzielić pomocy organizacyjnej i 
agrotechnicznej gromadom i spój 
dzłelniom produkcyjnym oraz 
stale kontrolować przygotowania 
i przebieg kampanii.

Narady i zebrania przedźniwne
Uchwała Prezydium Rządu zo

bowiązuje Rady Narodowe, aby 
przy współudziale ZSCh i in
nych organizacji masowych zor
ganizowały w województwach i 
powiatach narady produkcyjne, 
a w gromadach i spółdzielniach 
zebrania, poświęcone omówieniu 
sposobów właściwego przeprowa 
dzenia żniw i omłotów. W cza
sie narad i zebrań, po przeanali
zowaniu doświadczeń z poprzed
nich kampanii rolniczych, omó
wione zostaną sposoby zmobili
zowania wszystkich środków do 
sprawnego przeprowadzenia kam 
panii, organizacja współzawodni
ctwa pracy, pomoc sąsiedzka 
oraz sposoby kontroli przygoto
wań i przebiegu prac. Zebrania 
w gromadach i spółdzielniach 
produkcyjnych organizowane bę 
dą w drugiej połowie bm.

Zaopatrzenie rolnictwa 
na okres żniw i omłotów
Zgodnie z uchwałą, spółdziel

nie gminne zaopatrzą się w na
rzędzia i materiały niezbędne do 
przeprowadzenia żniw już do 20 
bm„ a jednocześnie przygotują 
na czas żniw większe ilości ar
tykułów spożywczseh. W okre
sie prac żniwnych sklepy spół-

Wydziały,
które przekroczyły 

plan w maju
W ub. miesiącu odlewnia i 

wydział elektryczny Stoczni 
Gdańskiej przekroczyły plany 
produkcyjne. Pracownicy od
lewni, dzięki zobowiązaniom, 
podejmowanjun w związku ze 
Świętem Stoczniowca 1 Zlo
tem, oraz dzięki współzawod
nictwo! pracy, plan wykonali 
w 106 proc. Wydział elektry 
camy przekroczył plan o 30 
Proc., przy czym wyróżniły 
się brygady Woźniaka i Dzi- 
trlsza. (i)

Mrze i m czas przygotować 
maszyny żniwno

Prezydium Rządu ustala terma 
ny, w jakich powinny być prze
prowadzone wszystkie remonty 
maszyn. Do 30 czerwca Technics 
na Obsługa Rolnictwa ukończy 
remont podwozi i silników ciąg
nikowych dla PGR-ów i FOM-ów 
oraz wyprodukuje zaplanowaną 
ilość części zamiennych do ciąg 
ników i maszyn, a do 31 lipca 

ukończy remont silników o- 
młotowych, młocarni motoro
wych ; lokomobil. Odpowiednie 
terminy ustalone zostały rów
nież dla remontu maszyn w war 
sztatach POM i PGR.

Ważne zadania FOM-ów
Zarówno PGR i ośrodki maszy

nowe, jak i TOK zorganizują na 
okres żniw I omłotów pogoto
wia mechaniczne, które w razie 
potrzeby przeprowadzać będą na 
tychmiastowe naprawy maszyn 
na miejscu pracy.

Uchwala zobowiązuje POM-y, 
aby do 20 bm. zaktualizowały u- 
mowy z istniejącymi spółdziel
niami, a do 25 bm. zawarły urno 
wy ze spółdzielniami nowopow
stałymi, z zespołami uprawowy
mi oraz indywidualnymi chło
pami na prace przy sprzęcie 
zbóż, podorywkach, siewie poplo 
nów oraz przy omłotach. FOM-y 
zobowiązane zostały do zapew
nienia pełnej obsługi maszyn. 
Obowiązkiem POM-ów będzie 
też zapoznanie traktorzystów z 
ich zadaniami i odpowiednie roz 
mieszczenie brygad, wyposażo^ 
nych w sprzęt i materiały pędne.

Uchwała Prezydium Rządu 
zaleca POM-om, aby w spół
dzielniach produkcyjnych wyko
nały jak największą ilość pod- 
orywek i siewu poplonów, umoż
liwiając w ten sposób wykorzy
stanie sprzężaju spółdzielczego 
do zwózki zbóż.

Pomoc lila spółdzielni 
produkcyjnych

Opiekę i pomoc w planowa
niu i organizacji pracy spółdzdel 
ni obowiązane są zapewnić Rady 
Narodowe i POM-y, które powin 
ny pomóc spółdzielniom w opra
cowaniu do dnia 20 bm. planów 
kampanii żniwno - ©młotowych,

ników PGR na specjalnych na
radach produkcyjnych. PGR-y 
powinny zaopatrzyć się w od
powiednim czasie we wszystkie 
potrzebne do żniw i omłotów 
materiały i narzędzia, zapewnić 
pełną obsługę maszyn, przygoto
wać niezbędne pomieszczenia 
dla przechowywania zbiorów, do 
konać sprzętu w odpowiednim 
czasie i w miarę możliwości z 
jak najmniejszymi stratami, od
powiednio stertować zboże, zor
ganizować ochronę stert, stodół, 
magazynów i składów paliwa.

Najwłaściwsze terminy zbioru 
zbóż ustalą dla zespołów poszczę 
gólne okręgi.

Mocny nacisk kładzie uchwa
ła na przeprowadzenie podory
wek po wszystkich zbożach w 
czasie nie późniejszym niż 2 
dni po ukończeniu sprzętu oraz 
na zasianie poplonów w termi
nie 5 dni po skoszeniu pól.

Omłoty wszystkich zbóż siew
nych mają być ukończone W 
PGR-ach do 25 sierpnia

fftpóUzWaslu 
organizacji masawyeh

Uchwała Prezydium Rządu 
przewiduje poważny udział orga
nizacji masowych zarówno w 
przygotowaniu jak i w przepro
wadzeniu kampanii żniwno - o- 
młotowej. Doniosłą rolę ma do 
odegrania Związek Samopomo
cy Chłopskiej, który będzie 
współdziałał z Radami Narodo
wymi w przeprowadzeniu zebrań ____
gromadzkich, w opracowaniu pla niaeh, ujawnione w dniu 1 lipca.

nów pomocy sąsiedzkiej, udziela 
niu opieki zespołom uprawy od
łogów, a przede wszystkim roz
winie współzawodnictwo pracy 
w akcji żniwno - omletowej i 
zmobilizuje chłopów do walki z 
wszelkiego rodzaju przejawami 
marnotrawstwa przy sprzęcie i 
omłotach.

Podobne zadania, jak ZSCh 
w gromadach, ma w PGR-ach i 
POM-ach Zw. Zaw. Pracowni
ków Rolnictwa.

Üüi gotowości 
No im i cmłotćw

Prezydium Rządu zwraca się 
również w uchwale do Central
nej Rady Związków Zawodo
wych, aby razem ze Związkiem 
Młodzieży Polskiej i Ligą Kobiet 
przyszły z pomocą w akcji żniw
nej Państwowym Gospodarstwom 
Rolnym, Ośrodkom Maszyno
wym i spółdzielniom produkeyj 
nym. Dla pogłębienia sojuszu 
robotniczo - chłopskiego robotni 
cy z zakładów przemysłowych 1 
Instytucji będą obejmować patro 
naty nad spółdzielniami produk
cyjnymi, gospodarstwami państ
wowymi i ośrodkami maszyno
wymi.

Dla sprawdzenia stanu przygo
towań do kampanii żniwnej, u- 
ehwała Prezydium Rządu usta
la dzień 1 lipca, jako „dzień goto 
wości do żniw i omłotów“, a 
dzień 13 lipca jako dzień kon
troli dla stwierdzenia, jak zostały 
usunięte braki w przygotowa

Pomyślne wyniki połowów »Piasta«
na Zalewie Szczecińskim

Na wodach Zalewu Szczecin- j proc. planu miesięcznego, 
skiego w okolicy Wolina ryby Dość niespodziewanie na
skoncentrowały się już na tarło. 
Na skutek tego połowy, przepro
wadzane przez członków spół
dzielni „Piast“ w Wolinie, dały 
w ciągu pierwszej dekady czerw
ca bardzo pomyślne wyniki. Ry
bacy <A wykonali już ponad 60

wo
dach tych w stosunkowo wcze
snym terminie ukazała się w du 
żej ilości ukleja. Rybacy woliń
scy należycie wykorzystali ten 
moment, co pozwoliło im w du
żej mierze osiągnąć tak pomyśl
ne wyniki, (wi)

W dniu 18 czerwca 1948 r. podpisany został układ o przyjaźni, 
współpracy i wzajemnej pomocy między Polską Rzecząpospoli&ą 
Ludową a Węgierską Republiką Ludową. Układ ten stanowi jed
no z ogniw systemu pokojowych układów, łączących nasz kraj 
z krajami należącymi do obozu pokoju i postępu, któremu prze
wodzi Związek Radziecki.

Czwarta rocznica zawarcia układu z Węgrami przypada w 
dniach, gdy na zachodzie uknuty został agresywny „układ ogól
ny“ z neohitlerowskimi Niemcami, gdy przygotowania do no
wej wojny rzucają na Europę ponury cień.

Jaskrawy kontrast stanowi „układ ogólny“, tak zresztą, jak 
i cały Pakt Atlantycki, z traktatami zawieranymi przez kraje, 
które krocząc po wspólnej drodze budują szczęśliwe jutro socja
listyczne, walczą zacięcie o unicestwienie planów podżegaczy wo
jennych i utrwalenie pokoju na świecie. Traktaty takie, w prze
ciwieństwie do traktatów zawieranych przez imperialistów, wyra
żają zarówno interesy, jak i dążenia narodów, przyczyniają się 
do podniesienia dobrobytu mas pracujących w układających się 
krajach, służą postępowi, wzrostowi poziomu materialnego i kul
turalnego, a jednocześnie przyczyniają się do ogólnego wzmocnie
nia frontu walki o pokój.

Do takiej właśnie kategorii układów należy nasz układ z Wę
grami. Naród polski i naród węgierski łączyła od wieków bra
terska przyjaźń, podobne mieliśmy w przeszłości losy, a dążenia 
wolnościowe równie były silne na Węgrzech, jak w Polsce. Podob
ny też byl okres międzywojennej „niepodległości“: Węgier pod rzą
dami Horthy‘ego i Polski pod rządami sanacyjnymi.

Oba kraje po wyzwoleniu przez Armię Radziecką przystą
piły do budowy socjalizmu i sojusz polsko - węgierski wtedy do
piero mógł nabrać prawdziwego wyrazu.

Ludowe Węgry z kraju na wpół feudalnego, jednego z naj
bardziej zacofanych w Europie — przeobrażają się szybko w silne 
państwo przemysłowo - rolnicze. Budują metalurgię •— ciężki prze
mysł — podstawę planu pięcioletniego. Nowy kombinat stalowy 
w nowym mieście Stalinwarasz nad Dunajem dostarczy krajowi 
więcej metalu, niż produkowała go cała metalurgia przedwojen
nych Węgier. W czasie pięciolatki trzykrotnie wzrośnie poziom 
ogólnej produkcji przemysłowej (przemysłu ciężkiego cztero
krotnie).

Węgry napotkały na swej drodze trudności gospodarcze 
podobne do tych, jakie przeżywa dziś Polska .Wiele z tych trud
ności zostało już pomyślnie rozwiązanych. Rozwinięte na szeroką 
skalę współzawodnictwo socjalistyczne, przejmowanie przez wę
gierskich robotników metod pracy przodujących racjonalizatorów 
radzieckich, prowadzące do zwiększenia produkcji i obniżki kosz
tów własnych, coraz większe uświadomienie chłopów, przejawia
jące się w coraz bardziej masowym przechodzeniu wsi na tory 
gospodarki socjalistycznej (grunty uprawne gospodarstw państwo
wych i spółdzielczych stanowią jedną czwartą całej powierzchni 
uprawnej kraju), rozwijająca się szybko produkcja maszyn rol
niczych i nawozów sztucznych — oto pobieżna lista najważniej
szych czynników, dzięki którym stopa życiowa węgierskich mas 
pracujących podnosi się.

Polska utrzymuje z Węgrami ożywioną wymianę handlową. 
Podpisane w styczniu br. porozumienie o wymianie towarów na 
r. 1952 — przewiduje dostawę z Węgier do Polski: maszyn, auto
busów, metali, chemikalii, zboża i innych artykułów spożyw
czych, produktów naftowych itp. Polska dostarcza Węgrom: wę
gla, koksu, drewna, metali, chemikalii, taboru kolejowego.

Jednocześnie pogłębiają się stale stosunki kulturalne między 
obu narodami, budującymi nową, socjalistyczną kulturę.

I Polska i Węgry, wznosząc podstawy socjalizmu, przyczyniają 
się do wzmocnienia obozu postępu; zwiększając swą siłę — zwięk
szają szanse umocnienia na całym świecie prawdziwego i trwałe
go pokoju. (R).

Na wybrzeżu trwają intensyw 
ne przygotowania do „Dni Mo
rzą“'. W pełnym toku pracy są 
już specjalnie powołane komite
ty, które przygotowują bogaty 
program imprez.

W czasie trwania „Dni Morza“ 
w Gdańsku i Gdyni wygłaszane 
będą odczyty i pogadanki, któ
rych tematem będzie dalszy roz
wój ^ i perspektywy budowy sił 
Polski na morzu. W tym czasie 

. zorganizowane zostaną również 
w opracowaniu norm pracy, któ liczne spotkania ze stoczniowca- 
re zatwierdzą ogólne zebrania, I mi, przodownikami pracy z flo-
W DPSTVirAfirnrnnni entnIsMvA«» «rrnn kr.« ______• t _ i r i

Bogaty jest program 
Imprez przygotowywanych na »Dni Morza«

w przygotowaniu spichrzów, szop 
i stodół, wyznaczeniu miejsc na 
zwózkę zboża i sterty, w tworze 
niu brygad ©młotowych, wprowa 
dzeniu do pracy całego sprzętu 
żniwno - omletowego i sprzę 
żaju.

W celu umożliwienia jak naj 
liczniejszego udziału kobiet w 
pracach żniwnych, uchwała zale
ca organizowanie w spółdziel
niach przedszkoli, żłobków i dzie 
cińców na okres największego 
nasilenia pracy.

Stów» zadania dla P&R-iw
Ustalając zadania dla PGR-ów, 

uchwała kładzie szczególny na
cisk na opracowanie dokładnych 
planów kampanii dla każdego ze 
społu i gospodarstwa, oraz na ©bo 
wiązek zapoznania z planami 
wszystkich robotników i pracow-

óahjra polityczna
R.ządy USA, Angilt 1 Francji przystąpiły do tew. „układu ogól
nego“ } podpisały w Bonn porozumienie militarne ^ odwetow
cami spod znaku swastyki. (Z prasy)

ty handlowej i rybołówstwa.
Celem dalszego umasowie-

bm. urządzone zostaną w St^a 
szynie (pow. kartuski) śródlą
dowe regaty żeglarskie. W 
Gdyni odbywać się będą okrę 
gowe mistrzostwa żeglarskie, 
zaś w Gdańsku na Motławie 
wyścigi kajakowe i popisy śli
zgów motorowych.

Liczne koncerty i imprezy ar
tystyczne, przygotowywane przez 
„Artos“ i Wyższą Szkołę Muzy
czną w Sopocie oraz zespoły ro
botnicze i młodzieżowe, umilą 
pobyt na Wybrzeżu wycieczkom, 
które w okresie „Dni Morza“ przy 
będą z całego kraju. Imprezy te

świętnie udekorowanym molo so
pockim.

Żegluga Przybrzeżna w 
„Dniach Morza“ organizować 
będzie specjalne wycieczki 
statkami, zaś 29 bm., w dniu, 
który po raz pierwszy w hi
storii naszego kraju obchodzo
ny będzie, jako Dzień Stocznio 
wca i Rybaka, wycieczkowi 
cze i wszyscy mieszkańcy trój 
miasta bawić się będą na liez 
nych zabawach w Gdańsku 
Gdyni.

W miastach i gminach woj 
szczecińskiego również pracująnią sportów żeglarskich 22 gUwnie będą odbywały się mod Już nad pSygotowZem obchodu

Wspólny wysiłek całej załogi

Nowy szofer przy starym wozie

(Dokończenie ze strony 1). 
stowych przebiegów statków o- 
raz wykonywanie rejsów szybko 
ściowych i przeprowadzanie sa- 
moremontów. Już wiele statków 
PMH osiągnęło na tym oolu po
ważne sukcesy. Rejsy balastowe 
zmniejszyli do minimum kapi
tan Borowiec ze statku „Bytom“, 
kapitan Wiśniewski ze statku 
„Waryński, kpt. kpt. Świtała, 
Neumann, Maciejewski, Rybiań- 
ski 1 inni.

Rejsy szybkościowe zwycięsko 
odbywają m. in. statki „Kiliński“. 
„Bug“, „Pokój“ ) „Waryński“, zaś 
przeprowadzanie przez zespół za
łogi remontów w poważnym za
kresie zmniejszyło postoje stat
ków na stoczniach. W pierwszym 
rzędzie należy tu wymienić stat
ki: „Waryński“, „Mickiewicz“, 
„Bytom", „Śląsk“, „Hugo Kołłą
taj", „Pokój“ i inne.

Dalszą część swego przemó
wienia minister Popiel poświęcił 
omówieniu nowej ustawy żeglar
skiej, uchwalonej niedawno przez 
Sejm RP, która podsumowuje o- 
gromne osiągnięcia socjalne na
szych załóg. Marynarze nasi — 
mówił minister — mają jeden z 
najwyższych standartów życio
wych, lepszy niż na statkach an
gielskich i innych krajów aplta- 
listycznych. O ile już dużo zrobi
liśmy dla polepszeni., bytu mary 
narzy na statkach, o tyle musi
my jeszcze nadrobić pewne zale
głości na lądzie.

Z kolei minister Popiel o- 
mówił sukces załogi tankowca

jednego z najdłuższych w 
PMH, przebyła ponad 41.000 
mil morskich, przy czym ma
szyny statku pracowały 4.500 
godzin bez awarii, prze
prowadzając we własnym 
zakresie naprawy I wszelkie 
remonty. Ten olbrzymi sukces 
zawdzięczamy ogromnemu po
święceniu i bezprzykładnemu 
bohaterstwu marynarzy „Kar
pat“, świadczącemu o ich wy
soko patriotycznej postawie.

„Karpaty“, która w czasie trwa 
Jącii , , „ . , .----- THjącego około 9 miesięcy rejsu, Moskw/.

Szkielet pliosaura 
sprzed 100 milionów lat
MOSKWA (PAP). Ekspedycja nau

kową Instytutu Paleontologii Aka
demii Nauk ZSRR pod kierownict
wem prof. A. Rożdżestwieńskiego na 
trafiła w Kazachstanie na skamienia 
ły szkielet olbrzymiego pliosaura.

Prof. Rożdżestwieński stwierdził, 
że znaleziony na głębokości 2 m ska 
mieniały szkielet należy do olbrzy
mich jaszczurów drapieżnych z gru
py pliosaurów. Te olbrzymie ziemno
wodne zwierzęta długości 12 m. 
żyły w okresie jurajskim przed prze
szło 100 milionami lat. Terytorium 
Kazachstanu, gdzie znaleziono szkie 
let pliosaura, było w tym okresie 
dnem morza jurajskiego.

Kazachstański pliosaur Jest nie
zwykle rzadkim i cennym znalezis
kiem paleontologicznym, przedsta
wiającym wielką wartość naukową. 
Jest to pierwszy całkowity szkielet 
zwierzęcia, który umożliwi przepro
wadzenie dalszych studiów nad hi
storią najdawniejszego świata zwie
rzęcego na terytorium ZSRR.

Szkielet kazachstańskiego pllosan- 
pmtransnortowan* «ostanie dn

W imieniu Prezydenta RP Bo 
lesława Bieruta minister Popiel 
przy hucznych oklaskach całej 
sali udekorował czołowych 
członków załogi Krzyżami Za 
sługi. (Listę odznaczonych po
dajemy osobno).

Przewodniczący Zarządu Głów 
negó Zw. Zaw. Prac. Żeglugi 
Durański wręczył z kolei propo 
rzec statku - przodownika przed 
stawicielowi załogi, a szcze
gólnie zasłużonym maryna
rzom dyplomy uznania i nagro 
dy rzeczowe.

Kapitan tankowca „Karpa
ty“ Rybiański, który wszedł na 
mównicę, podkreślił zespołowy 
charakter osiągniętego sukcesu, 
zrealizowanego przy współpra
cy wszystkich bez wyjątku 
członków załogi. Kapitan Ry- 
biański omówił również krót 
ko doniosłe znaczenie nowej u- nego-
stawv żesrl.arsiripi U-tAvo I

| „Dni Morza“ specjalnie wyłonio
ne komitety obywatelskie. Spoś- 

[ród kilku imprez, które odbędą 
się w dniach 22 — 29 bm., na 
pierwsze miejsce wysuwają się 
tradycyjne wianki na Odrze (26 
bm.), urozmaicone wystę' ami ze 
społów artystycznych, ogr'aml 
sztucznymi, ogniskami harcer
skimi i zabawTą ludową.

Atrakcją „Dni“ będą poka
zy połowów na Odrze, organi
zowane przez rybaków spół
dzielni „Certa“, oraz pokazy 
sprawności żeglarskiej na ja
chtach.

Dla wycieczek chłopów z woje
wództw centralnych, których 
przyjazd do Szczecina oczekiwa
ny jest w czasie trwania „Dni 
Morza“, zorganizowane zostaną 
przejażdżki specjalnymi statka
mi po porcie i Zalewie Szczeciń
skim oraz zwiedzanie bazy ryba
ckiej w Świnoujściu. Muzeum 
Pomorza Zachodniego przygotowu 
je wystawienie pięknego modelu 
stoczni — dzieła modelami dzia
łu marynistycznego.

Ponadto „Dni Morza“*pbfitować 
będą w szereg imprez sporto
wych, zwłaszcza żeglarskich i ka 
jakarskich. (t)

„Kaczor“ zdaje egzamin
w połowach pławnicowycii
Trawler „Kaczor“, pierwszy z 

lugrotrawlerów, dostosowany o- 
statnio do połowów pławnico- 
wych, wraz z naszymi lugraml 
„Delfinem II“, „Korabiem I“ i 
„Korabiem III“ łowi obecnie śle
dzia na wodach Morza Północ-

stawy żeglarskiej, która usunę
ła dostosowaną do potrzeb ka
pitalistycznych armatorów sta
rą, niemiecką ustawę, całkowi
cie nieodpowiednią dla socjali
stycznych warunków pracy na 
statkach.

W imieniu załogi przemówił 
bosman TOMASIK, który po
dziękował ministrowi żeglugi 
za zaszczytne wyróżnienie mary 
carskiego kolektywu i przyrzekł 
dalszą sunrenną pracę w walce 
o wykonanie planów przewozo
wych.

Część oficjalna uroczystości 
została zakończona odśpiewa
niem „Międzynarodówki“*

Wyniki połowowe „Kaczora“ 
są nadspodziewanie dobre, do
równując, a nawet przekraczając 
niekiedy przeciętne wyniki więk 
szych lugrów.

Ostatnio na przykład trawie/ 
„Kaczor" osiągnął 45 beczek 
dziennego połowu, podczas gdy 
łowiąoe a nim lugry nie osiąg
nęły więcej niż 40 beczek.

Dobre połowy „Kaczora“ świad 
czą o słuszności decyzji przysto
sowania go do połowów pławni- 
cowych 1 zachęcają do przepro
wadzenia podobnych przeróbek 
na innych lugrotrawlerach.

m
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M DZIENNIK BAŁTYCKI (Nr I«)

Przed Zlotem

Trzecie
z kolei zobowiązanie

Brygada młodzieżowa im. 
JULIANA MARCHLEWSKIE 
GO, prowadzona przez Ta
deusza Tryjankowslriego, 
przed kilkoma dniami podję 
ła w ZB 3 GZPB nowe, 
TRZECIE z kolei zobowiąza
nie produkcyjne.

Młodzież budowlana posta
nowiła zaoszczędzić i zebrać 
do dnia lipcowego Zlotu 100 
kg metali nieżelaznych. Ten 
sam zespół zobowiązał się rów 
nież wykonać model uspraw
nionego uziemienia roboczego 
przy maszynach ruchomych. 
Usprawnienie to obniży kosz
ty własne produkcji i całko
wicie zabezpieczy obsługę 
przed niebezpieczeństwem po 
rażenia prądem. Ponadto bry 
gada w czasie robót elektrycz 
nych wykonywać będzie na 
jednej z budów 300 proc. nor 
my.

Zespół ten wzywa wszyst 
kie inne brygady młodzieżo
we do podejmowania podob
nych zobowiązań.

Wykonanie wszystkich tych 
zobowiązań przyczyni się do 
przedterminowego, zwycięskie 
go ukończenia wielkiego Pla
nu pokoju i socjalizmu, (hg)

kadry ekspedientek sklepowych
Pochmara zdobyła wyższe kwalifikacje

Nowe
Krystyna
i dziś lepie! leszcze obsługuje świat pracy

W Jelitkowie trwał 2-miesięczny kurs sprzedawczyń sklepowych, 
zorganizowany przez Okręgowy Oddział ZSS. Celem kursu było wy
szkolenie fachowego personelu dla istniejących i nowopowstających 
placówek handlu detalicznego.
Jeszcze przed zakończeniem wi nam:

TEATRY
STDATR WIE1.RJ - GDANSK

„30 srebrników?“ godz. 19 do 21.30 
«TUDIO OPEROWE P. *. a. - 

nieczynne.
*EATR DRAMATYCZNY — GDYNIA 

„Profesja pani Warren“ — godz, 19 
do 22 po raz ostatni.

YEATR KAMERALNY - SO POI? 
„Zabobonnik“ — godz. 19.30 — pre 
miera

REPERTUAR KIN
GDANSK

„BAJKA“ we Wrzeszczu •— „Mury 
Malepapi“ (16, 18. 20). 
„ZMP-OWIEC“ we Wrzeszczu —*
„Nędznicy“ I s. (16, 18, 20), 
„PRZYJAŹŃ“ w Gdańsku — nie
czynne.
„MARYNARZ“ w Nowym Porcie
— „Pani Dery" (18, 20).
„DELFIN“ w Oliwie — „Dziewczy
na o białych włosach“ (16, 18.30, 
21).
CYRK NR 7 We Wrzeszczu, codzlen 
nie o godz. 19.30, w niedzielę o go
dzinie 15.30 i 19.30.

SOPOT
„BAŁTYK“ — „Wielki koncert“ 
(16.30, 18.30, 20.30)
„POLONIA“ — „Muśsorgski" (16, 
18, 20).

GDYNIA
„ATLANTIC“ — „Przysięga“ (16.30, 
19).
„GOPLANA“ — „DS-70 nie działa" 
(16, 18, 20).
„WARSZAWA" -- „Bez adresu“ 
(16, 18, 20).
„PROMIEŃ“ w Chylonil —- „Na 
arenie" (18, 20).
„FALA" na Grabówku — „.Wesołe 
kumoszki z Windsoru“ (18, 20). 
„NEPTUN“ w Orłowie — „Wilcze 
doły“ (18, 20).
FOTOPLĄST1KON - Gdynia, Włady 
sława XV 28 — „śladami Hellady“.

kursu zajrzeliśmy więc do Jelit 
kowa. Zastępca kierownika o- 
środka, Maria Małecka poinfor 
miowała nas tak:

— Obecny kurs jest już dru
gim, zorganizowanym w tym ro 
ku a prowadzamy również szko
lenie czeladników piekarskich, 
kierowników sklepów owocowo - 
warzywnych i in. Słuchaczkami 
kursu są pracownice sklepów 
spółdzielczych z całego woje- ] 
wództwa, a także kandydatki na i 
sprzedawczynie. Wykłady i ćwi j 
czenła, prowadzone przez näu- j 
ezyeieli sopockiego technikum j 
finansowego, obejmują towaro- j 
znawstwo, organizację i techni-j 
kę sprzedaży, arytmetykę han- j 
ci Iową oraz zagadnienia społecz ; 
ne.

Przechodzimy do sali, gdzie j 
się odbywa wykład z towaro
znawstwa. Prof. Ekman mówi 
o rodzajach tłuszczów. Dziew
częta słuchają uważnie, chętnie 

żywo odpowiadają na zadane 
pytania.

Po wykładzie rozmawiamy z
dziewczętami. Krystyna Poch
mara jest najstarszą uczestni
czką kursu.

■— Pracowałam w gdyńskiej 
spółdzielni. Kiedy inspektor 
pracy spytał mnie, czy chcę 
się uczyć, zgodziłam się bez 
namysłu. Początkowo było 
mi dość ciężko na kursie, ale 
dołożyłam wszelkich starań, 
uczę się systematycznie, bo za 
leży mi na zdobyciu jeszcze 
wyższych kwalifikacji zawo
dowych — oto słowa zapyta
nej.

— Jako starościna kursu — 
wtrąca oh. Małecka — kol. 
Pochmara interesuje się spra
wami i bolączkami kursu, parna 
ga w pracy innym. Każdą zaś 
wolną chwilę wykorzystuje na 
naukę.

Wiesława Posiekatówna, prze 
wodnicząca ogniwa ZMP, mó-

Staramy się, aby człon
kinie ZMP przodowały w 
nauce i pracy. Jednocześnie 
pomagamy słabszym w nauce, 
indywidualnie i w kółkach sa 
moksztalceniowych.

O swym zadowoleniu z możli 
wości uzupełnienia wiedzy o- 
gólnej i fachowej mówią nam 
m. in. K. Mudlaff, M. Klang,

L. Filipek, Cz. Dziubek i inne. 
Zadowolenie ich jest uzasadnić 
ne i 6łuszne. Polska Ludowa 
stworzyła im warunki do nauki, 
a tym samym do zdobycia poży 
tecznego zawodu.

A dziś, kiedy o nich pisze
my, kursantki Pochmara, 
Dziubek, Małecka i inne pra
cują już w placówkach han
dlu uspołecznionego, wykorzy 
stując praktycznie wiedzę, 
zdobytą na kursie w Jelitko
wie. (eh)

MiGAWKi

Podczas zajęć praktycznych z towaroznawstwa, prowadzonych przez 
prof. Jana Ekmaira, ekspedientki — kursłstki Krystyna Pochmara i Czesława Dziubek sprawdzają wagę artykułów spożywczych. CeUe)

Tfjp, który zanika
W przedziale pociągu, jadące

go % Gdańska do Gdyni, siedzia 
ło kilku mężczyzn, powracają
cych z pracy. Pod oknem stała 
młoda dziewczyna w obcisłych, 
szarych spodniach.

W Oliwie dziewczyna wysiad
ła.

— Pomyśl tylko — odezwał się 
jeden z mężczyzn — przez całą 
zimę taka paniusia latała w ny 
łonach i nie marzła. A teraz, jak 
się zaczyna robić gorąco, czym 
prędzej wkłada długie spodnie!

— Tak, tak — pokiwał głową 
drugi. — A żebym ja tak wy
szedł na ulicę w sukni? Na pew
no by mnie zaprosili do Kocboro 
wa! (to)

Stybko, za to 
bezmuślnie

Przyszło ich dwóch. Wyszukali 
drąlrnkę — jeden przytrzymał, 
drugi zręcznie wdrapał się na 
nią... Błysk noża, maleńki opa 
trunek izolacją i... już światło w 
klatce schodowej (Wrzeszcz, Sień 
kiewicza 2), wyłączone!

— Panowie, co wy robicie, czło 
wiek sobie nogi po ciemku połaj 
mie...

— O, to nas wcale nie obcho
dzi, licznika na klatce schodowej 
nie ma, więc..,

— Ale przecież tak jest od sied 
miu lat i wy dopiero teraz przy 
pomnieliście sobie o tym? Po
za tym o wyłączeniu trzeba by
ło zawiadomić administrację bu 
dynków, uzgodnić z nią założe
nie licznika, względnie ustalić

ryczałt, a nie drogą bezmyślnej 
biurokracji pozbawiać światła 
ludzi pracy.

Poszkodowani inają rację, ale 
cóż z tego? Klatka schodowa 
wieczorem jest ciemna.

Ape

Z warsztatu — przez Technikum 
do pracy kwalifikowanej

Gdańscy meblarze ■ 
opóźniają otwarcie aptek 

w stolicy
Centrala Aptek Społecznych w 

czynie 1-majowym zobowiązała 
się oddać w Warszawie do użyt
ku jedną z największych aptek 
w kraju — na Muranowie, przy 
ul. Nowolipie 8.

Niestety, do tej pory CA *5 nie 
może zrealizować swojego Zobo
wiązania, — mimo, że wszystkie 
prace w aptece są już zakończo
ne, a przyrządy, lekarstwa, butel 
ki i słoje zwiezione — gdyż apte
ką do tei pory nie otrzymała me
bli.

Winę za to ponosi Spółdziel
nia Stolarzy „Bałtyk“ w Gdań 
sku, która zobowiązała si“ do
starczyć meble w grudniu ub. 
roku. potem przedłużyła ter
min na łuty, ale dotychczas — 
mebli nie nadesłała.

Na liczne interwencje CAS, a 
n.a\t'et zagrożenie skierowaniem 
sprawy do sądu, .Spółdzielnia „Bał 
tyk“ milczy. A tymczasem na 
otwarcie nowej apteki czeka 30 ty 
sięcy mieszkańców stołecznej 
dzielnicy! („Życie Warszawy“).

W ub. sobotę w Technikum Mechaniczno - Elektrycznym w 
Gdańsku odbyło się uroczyste zakończenie roku szkolnego wraz z 
rozdaniem dyplomów,

Do Technikum Mechaniczno -!jęwsk*, Kutytowski, Urbański, 
Elektrycznego w ciągu trzech lat Malinowski i inni, oraz dyr. Ko-
uczęszczało ponad 150 osób, re
krutujących się spośród zatrud
nionych w różnych zakładach, 
głównie w Stoczni Gdańskiej.
Wykładowcami byli inż. Hordy-

POGOTOWIE RATUNKOWE 
GDAŃSK - WRZESZCZ 

tel. 4-10-00 — Grunwaldzka 2 
Pogotowie dziecięce. Grunwaldzka 2 
teł. 4-24-44 — czynne od 19 do 1 
rano, ambulatorium — od 18 do 21 
oprócz niedziel l świąt,

SOPOT
tel 5-24-00 ul. Stalina 178.

GDYNIA
tel. 10-00 — Skwer Kościuszki 14.

Czy jesteś rnn nn 
członkiem Iri-H.

Nowy konkurs „Dziennika Bałtyckiego"
Tym razem konkurs nasz polegać będzie nie na odgady

waniu treści ilustracji, lecz na samodzielnym opracowaniu 
pewnego tematu. Mimo to konkurs nasz nie przedstawi» 
zbytnich trudności i każdy z czytelników potrafi wziąć w nim 
udział.

Ponieważ Gdańsk, dźwigający się % faszystowskiego zni
szczenia siłami całego społeczeństwa, stanowi atrakcyjny 
obiekt zwiedzania nie tylko dla mieszkańców Wybrzeża, lecz 
ponadto dla rodaków z całego kraju, przeto w celu jak naj
dalej idącej popularyzacji naszego miasta, wzywamy naszych 
czytelników do czynnej współpracy przy poznawaniu i przeka
zywaniu innym piękna naszego miasta.

Pod hasłem:

Każdy czytelnik »Dziennika Bałtyckiego» 
przewodnikiem po naszym Gdańsku

rozpisujemy konkurs na opracowanie najlepszej wędrówki po 
gdańskim śródmieściu (w granicach: linia kolejowa, stoczira, 
ul. Siennicka i fosa motławska aż do gmachu Frez. Woj. R. N.). 
Udział w konkursie wziąć może każdy z naszych czytelni
ków, który nadeśle redakcji kupony konkursowe, zamieszczone 
w numerach piątkowym i niedzielnym, oraz zastosuje się 
do podanych tam warunków naszego konkursu.

Zwycięzców czekają cenne nagrody. (ws.).

cialkowski i prof, mgr Wolaw- 
ska.

Do licznie zebranych absolwen 
tó\v 1 gości przemówił przewod
niczący samorządu szkolnego, 
Jan Urbanowicz, który m. in. 
powiedział, że Technikum wypu
szcza po raz drugi w ciągu swe
go istnienia dalsze kadry techni
ków elektryków i nąęchaników, 
którzy już w niedługim czasie 
staną przy warsztatach prący, 
realizując pokojowe zadania Pla 
nu 6-letniego.

Dobitne wczoraj a dziś
Imieniem szkoły odpowiedział 

mu dyr. Kociałkowski, stwierdza 
jąc, że Polska Ludowa umożli
wiła synom chłopów i robotni 
ków kształcenie się, dając im ró
wnocześnie możność awansu. W 
Polsce przedwrześniowej syno 
wie chłopów i robotników nie 
mogli nawet marzyć, by uzyskać 
dyplom technika elektryka, czy 
też mechanika. Dziś, jak absol
wenci doświadczyli to na sobie, 
jest zgoła inaczej.

W imieniu młodzieży ob. Gra 
bowski podziękował wychowaw
com za opiękę, zapewniając, że 
dług wdzięczności, zaciągnięty 
w murach szkoły, zostanie czy
nem spłacony ojczyźnie.

— Az kolegami się nie że
gnamy — mówił ob. Grabow
ski — gdyż z nowym rokiem

nas spotka się w murach Po
litechniki Gdańskiej.

Pierwszy w mm* 
i pracy fachowej

W imieniu pracowników sto
czniowych przemówił jeszcze ob. 
Gołuch. Następnie dyrektor roz
dał dyplomy. Kilkunastu wy
chowanków Technikum otrzyma 
ło dyplomy z wynikiem bardzo 
dobrym. W pracy i nauce wyróż 
nili się: ob. Goluch, przodownik 
pracy Stoczni Gdańskiej oraz 
piłkarz z drużyny „Budowla
nych“ ob. Leszek Goździk.

Krzepnie ruch usprawnień
Głównym tematem ostatniej mra 

ety wytwórczej gdańskiego Przeds. 
Skupu Surowców Skórzanych i Włó 
Menniczych było wykrycie wąskich 
gardeł w pracy zakładu, oraz zorga
nizowanie planowego ruchu racjona 
lizatorskiego.

Jednocześnie przy zakładzie tym 
założono klub techniki, posiadający 
bibliotekę, kreślarnię oraz poradniet 
wo fachowe.

Z grona załogi Ob. Edward Gonet 
wymyślił udogodnienie transportu zu 
żytej soli, ob. Władysław Grochulski 
ulepszenie transportu kołowego, a 
ob. Wacław Sawicki skonstruował 
transporter dla skór surowych.

(ws)

Premiera
w teatrze» Wybrzeże«

We czwartek duła 19 bm. o godzi
nie 19 w Teatrze Wielkim W Gdańsku 
odbędzie się premiera świetnej sztu 
ki Kamen Zidarowa pt. ŁASKA KRó 

Uroczystość zakończyły wy- LEW BK A. Przedstawienie to zakupi- 
„rtv,tvr„r,p nrtr/ «hawa ła gdańska PSS dla swych członków,-tępy art, czne, o a/, zauaw rozprowadzają komitety człon-

taneczna, która upłynęła w nu- kowskie przy poszczególnych placów 
łym nastroju. (son) kach PSS. (no)

SŁOWACH
DŁU- 

GDYŃ- 
- STO-

KORESPONDENCYJNĄ — GAZETA POMO-

DZIELNI SZEWCY WYKONALI PLAN PRZEDTERMINOWO — 
GOFALOWE ZOBOWIĄZANIA MŁODZIEŻY Z ELEKTROWNI 
SKIEJ — DZIECI CHŁOPSKIE NAD MORZEM W SOPOCIE 
PIEŃ INŻYNIERA DROGĄ 

GŁA.

Pracownicy Robotniczej S pół dzieł 
ni Pracy Szewsko - Cholewkarskiej 
w Gdańsku - Wrzeszczu przy ul. Sło
wackiego 14 plan półroczny wykonali 
na 22 dni przed terminem.

Ten sukces załoga zawdzięcza po 
nadplanowej realizacji zobowiązań 
produkcyjnych dla uczczenia 60 ro
cznicy urodzin Prezydenta Bieruta i 
święta Pierwszomajowego.

, * * *
Cztery nowoutworzone brygady 

młodzieżowe zespołu elektrowni „Gdy 
nia“ podjęły długofalowe zobowią

akademickim wielu spośród zania celem skrócenia czasu ręaliza

Przed trzema premierami 
w Państwowym Teatrze »Wybrzeże«

W najbliższych dniach Państw. 
Teatr „Wybrzeże“ wystąpi z 
trzema nowymi premierami, z 
których dwie są prapremierami 
sztuk w naszym kraju. Pierwsza 
z nieb — to „Łaska królewska“, 
sztuka bułgarskiego autora Ka
mena Zidarowa, druga — to „Go 
rące serce" A. Ostrowskiego. 
Trzeeią pozycją jest od dawna 
nie grany „Zabobonnik“ Zabłoc
kiego.

„ŁASKA KRÓLEWSKA"
W GDAŃSKU

„Łaska królewska" — to sztu
ka osnuta na tle pierwszej woj
ny, którą Bułgaria wbrew woli 
ludu, a dzięki decyzji króla Fer 
dynanda I z dynastii koburskiej 
zmuszona była prowadzić u boku 
państw centralnych, Szlachetna 
eensacyjność akcji sztuki posłu
żyła autorowi do roztoczenia ca
łej prawdy o ówczesnej rzeczy
wistości. Wzrastający ruch rewo 
lucyjny pokazany został poprzez 
dzieje jednej rodziny, poprzez 
tragedię Iryny Radionowej, mat 
ki syna

nego na rozkaz króla, któremu 
uratowała życie.

Dramaturgia bułgarska zostaje 
przedstawiona polskiemu widzo
wi sztuką' głęboko dojrzałą pod 
względem politycznym i artysty
cznym. Państw. Teatr „Wybrze
że“, wystawiając „Łaskę królew 
ską" pragnie zapoznać swoich 
widzów z czołową pozycją kul
tury kraju tak nam bliskiego 
zarówno ze względu na przesz
łość historyczną, jak i obecną 
linię rozwoju.

Jakże bliski jest nam naród 
bułgarski, który mimo 500-let 
niej niewoli tureckiej nie za
tracił ducha narodowego i nie 
przestawał walczyć o •wolność 
państwową i społeczną, a te
raz, tak, jak my, buduje so
cjalizm w swoim kraju, wal
czy z zacofaniem kulturalnym 
i «rospodarczym, umacnia po
kój.

Pierwsze przedstawienie sztu
ki bułgarskiej w Polsce zobowią

Wyrazem tej troski jest zespoło
wy wysiłek całego personelu 
teatru zarówno artystycznego, 
jak i technicznego. Sztukę reży
seruje Wiktor Biegański, opra
wę scenograficzną opracował 
Marian Kołodziej. W roli Iryny 
Radionowej ujrzymy Kirę Pep~ 
łowską, w roli Bojana Radiono- 
wa — Ryszarda Marzeckiego, 
Prapremiera odbędzie się w 
czwartek 19 bm. w sali Teatru 
Wielkiego w Gdańsku.
„GORĄCE SERCE“ W GDYNI

„Gorące serce“, jedną z póź
niejszych sztuk znakomitego 
klasyka rosyjskiego Aleksandra 
Ostrowskiego, znają w Polsce 
nieliczni widzowie, którzy mieli 
szczęście być na gościnnym wy
stępie Teatru Leningradzkiego 
na jesieni ubiegłego roku w War 
szawie. Sztuka ta zostanie wy
stawiona po raz pierwszy w ję
zyku polskim w Teatrze Drama
tycznym w Gdyni w niedzielę 
22 bm,

A. Ostrowski, bezlitosny de- 
maskator świata kupieckiego car 
skiej Rosji, z realistyczną ostro
ścią odtwarza życie małego m’a- 
steczka w epoce Ciemnogrodu,

żuje P. T. „Wybrzeże“ do jak,Stan kupiecki wciąż jeszcze feu-
_________ _ ____największej dbałości o podkre- dalnej Rosji zaczyna obrastać w

żołnierza]**rozstrzela- ślecie wszystkich jął walorów.!pierz« i, dysponując większymi

środkami, niż ubożejąca szlachta wicz, Tadeusza Gwiazdowskiego,
— prowadzi na pasku łapówek i 
przekupstw cały stan urzędni
czy.

Brutalna siła tego nowego kia 
nu, wierzącego tylko w siłę pie
niądza. wyraża się pogardą dla 
tych, którzy go nie posiadają, 
zażartą bezwzględnością ' w 
zdobywaniu bogactwa. Ale stan 
kupiecki — to równocześnie tę
pota, nuda i pijaństwo, to „za
bawy“ w domu bogatego do
stawcy Chłynowa. trzymającego 
w swoim domu specjalnego czło
wieka, który przez cały dzień 
ma myśleć, w jaki sposób Chły- 
now ma zabawić się wieczorem.

W tym świecie pijackich 
orgii, oszustwa, podłości i tę
poty — w domu zidióciałego 
i despotycznego ojca — żyje 
Parasza, której gorące serce 
pragnie ciepła i miłości. Wiel 
ki pisarz wyposażył tę postać 
w wdzięk dziewczyny rosyj
skiej, w nieskazitelną czystość 
wewnętrzną, w siłę woli, z ja 
ką walczyć będzie o swoje 
szczęście.

Paraszę w gdyńskim przedsta
wieniu „Gorącego serca“ gra 
Iga Mayr. Prócz niej ujrzymy 
w rolach głównych Zdzisława 
Karczewskiego, który również 
reżyseruj« sztukę, Marie Noch«-

Józefa Walewskiego i Romani- 
szyna. Scenografia Romana Bu- 
bieca.
„ZABOBONNIK“ W SOPOCIE

cji swych zadań. Zobowiązania te, 
jak pisze korespondent Henryk Felch 
ner, są oparte na ruchu ulepszenia 
jakości wykonywanych prac przy 
skracaniu czasu produkcyjnego. 
Daje to ponad 15 tys, złotych oszczęd 
ności rocznie.

* * *
Dlą Sopotu nowością będzie urzą

dzenie wczasów w mieście. Wczasy 
tę obejmą sto dzieci wiejskich. Pań
stwo przeznaczyło na ten cel 60 tys. 
złotych.

Tak więc dzieci chłopskie, które do 
Jad morze znały tylko z opowiadań, 
to łato po raz pierwszy spędzą na 
plaży.

NOT organizuje korespondencyjny 
kurs przygotowawczy do egzaminów 
na stopień inżyniera budownictwa sa 

initarnego i chemii gazownictwa, 
i Informacje i zapisy w poniedział- 
| ki, środy i piątki od 13 do 20 w Gdań 
j sku, w oddziale gazowników, wodó-

Na scenie Teatru Kameralnego ciągowców i techników sanitarnych 
w Sopocie odbędzie się w dniu pozy ul. Świerczewskiego 30, in p,

'tel, 5-11-38. Termin zgłoszeń upły-dzisiejszym premiera „Zabobon 
nika“ Zabłockiego. Franciszek Za 
błocki, świetny komediopisarz 
polskiego Oświecenia, rozprawia 
się w swoim „Zabobonniku“ % 
gusłami i czarami, wiarą w któ
re chciano w ówczesnej Polsce 
przesłonić rzetelną wiedzę o pra 
wach rządzących światem.

Zabłocki walczy z wsteczni- 
ctwem najskuteczniejszą bronią 
— śmiechem. Komedia, wzoro
wana na klasycznych komediach 
francuskich, roi się od kapital
nych spięć, arcydowcipnych sy
tuacji. Warszawski dom bogate
go mieszczanina Anzelma staje 
się w końcu miejscem, z którego 
raz na zawsze „wypędzono dia
bła“. Anzelma - Zabobonnika 
gra Marcin Godzisz. W pozosta
łych rolach wystąpią Krystyna 
Wodnicka, AHna Dzierzbicka, Je 
rzy Przybylski, Drozdowska, Bla 
szezyński, Woźniak. Sztukę reży
serowała Malwina Szczepkow
ska. Scenografia Feliksa Kras 
sowskiego. 8T. FLE6ZAROWA

w* dnia 30 bm.* *
Migawka „Czarna magia w stołów 

ce“ opisała brak noży w jednym z 
zakładów żywienia zbiorowego w Lę 
borku. PSS „Zgoda“ w Lęborku, — 
nie domyślając się, o którą stołówką 
nam chodziło — uzupełniła braki w 
sprzęcie we wszystkich podległyeh 
sobie zakładach zbiorowego żywienia. * ^ o

Przestarzałe nazwy dzielnic Gdań
ska w aktualnym spisie telefonów 
poczta wydrukowała na skutek prze 
oczenia tych omyłek w tekście zgło
szenia. sporządzonego przez abonen 
ta. Zgłaszającym było Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej w Gdań
sku.

WYSTAWY
Muzeum Pomorskie w Gdańsku 

otwarte codziennie nd godz. 10 do 15
(7. wyfpfr)w nie
dziele od 10 do 18. Wystawa „Stefan 

eromski“,
ODCZYTY

Dnia 18 bm. o godz. 19 w małej 
sali wykładowej Zakładu Fizyki Po 
Utechnikl Gdańskiej odbędzie się po 
siedzenie Oddziału Gdańskiego Pol
skiego Towarzystwa Fizycznego, ns 
którym ob. dr Tomasz Piwkowski % 
W-wy wygłosi referat pt. Fotoko
mórki s fotoogniwa warstwowe.
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Gdyńskie lokale 
przygotowane są 
na przyjęcie 
konsumentów

W związku z notatką pt. „Pod 
rozwagę czynnikom gastronomi
cznym^ i apelem redakcji w 
„Śmiało i szczerze“ w sprawie 
przygotowania się Gdyńskich Za 
kładów Gastronomicznych do se 
zonu, Dyrekcja GZG komuni
kuje:

1. Gdyńskie Zakłady Gastrono 
miczne, jako nowe przedsiębior
stwo, wyłonione z Gdańskich Za 
kładów Gastronomicznych, które 
udostępniły nam wiele doświad
czeń z ubiegłego sezonu — roz
poczęły swą działalność 1 stycz
nia 1952 r. od natychmiastowej 
mobilizacji i przygotowań dłu
gofalowych do zbliżającego się 
sezonu letniego, który jest pier
wszym egzaminem dla naszego 
młodego przedsiębiorstwa.

2. Jako naczelne zadanie po
stawiliśmy sobie:

1) Doprowadzenie naszych za
kładów już istniejących do 
pełnej zdolności produkcyj
nej, uzupełnienie zaopatrzę 
nia materiałowego, oraz 
przeprowadzenie bieżących 
remontów.

2) Zwiększenie sieci zakładów 
stałych i sezonowych tak,

aby konsumenci byli szyb
ko i sprawnie obsłużeni, 
oraz by znaleźli w każdej 
dzielnicy zakład uspołecz
niony, gotów do usługi.

W związku z tym wykonaliś
my następujące prace:

Przeprowadziliśmy remont restau
racji II kat. „Mir“ w Orłowie przy 
Alei Zwycięstwa 224, z planowanym 
»a dzień 15. 6. br. uruchomieniem i 
werandy powiększonej o 20 miejsc 
Ironsumcyjnych.

Przeprowadzono gruntowne remon
ty: kawiarni „Ludowej“ na Skwerze 
Kościuszki 20. lokalu II kat. „Gryf“ 
przy ul. Portowej 5 i restauracji II 
kat, „Centralna“ przy ul. Starowiej
skiej 1, planując na sezon letni o- 
twarcie ogrodu o 80 miejscach kon- 
■umcyjnych.

Kapitalny remont wraz z powięk
szeniem zarówno sal konsumcyjnych, 
jak i zaplecza restauracji III kat. 
„Kotwica“ przy ul. świętojańskiej 78 
*— według oświadczenia M. P. R. B. 
— będzie zakończony do dnia 22 bm. 
t natychmiast po doprowadzeniu do 

lokal ten oddany ro-- 
do użytkowania.

W obecnej chwili zakończono bie
żące remonty w zakładach naszych 
na półwyspie helskim, to jest w re
stauracjach kat. III „Domowa“ i

SEK-U** S«°S”ny"h™‘eSe'!Cl,^ki .»<*!% obslaion, w „ast,
Otworzyliśmy z dniem 17 ma 

ja rb. restaurację I kat. pod na
zwą „Warszawska" przy ulicy 
10 Lutego 7 o 176 miejscach kon 
sumcyjnych (sala górna) i w 
dniu 7 bm. salę dolną (dancing) 
o 124 miejscach.

W dniu 8 bm. uruchomiliśmy 
pierwszą część lokalu sezonowe
go „Plażowa“ przy Bulwarze 
Szwedzkim o charakterze bufe
tu z tym, że w tych dniach na 
stąpi otwarcie drugiej zasadni
czej (o charakterze rozrywko 
wym) części lokalu o 80 miejs
cach konsumcyjnych.

Zgodnie z planem w tych 
dniach zostanie oddany do użytku 
społeczeństwa i wielkich rzesz 
wczasowiczów reprezentacyjny lo 
kal I kat. o 400 miejscach kon
sumcyjnych pod nazwą „Dom 
Zdrojowy“ w Jastarni, do otwar
cia którego przygotowujemy się 
intensywnie.

Jeszcze w czerwcu otwieramy 
nowy stały zakład zbiorowego 
żywienia na Półwyspie Helskim 
w miejscowości letniskowej Kuź 
nicy o 50 miejscach konsumcyj- 
nych, który umożliwi wczasowi
czom i stałym mieszkańcom ko
rzystanie z usług placówki uspo
łecznionej.

Ponadto w planie eiecd na III 
kwartał, przewidziane jest uru
chomienie następujących zakła
dów:

Program radiowy
Środa, 18 czerwca 1952 r.

5,58 — Sygnał czasu. 6,00 — Stan 
pogody. 6,10 — Wszech. Rad. 6,30 — 
Muzyka. 6,31 — Komunikat PIHM. 
6,32 — Muzyka. 6,50 — Gimnastyka.
7.00 — Dziennik. 7,15 — Muzyka. 7,20
— Pieśni radzieckie. 7,35 — Pieśni róż
nych narodów. 7,50 — Kalendarz. 7,55 
Wiad. 8,01 — Aud. dla wsi. 11,40 — 
Komunikaty. 11,45 — Głos mają ko
biety. 12,04 — Dziennik. 12,15 —Wieś 
tańczy i śpiewa. 12,30 — Aud. dla wsi. 
12,45 — „Na swojską nutę“. 13,15 — 
Komunikat PIHM. 13,16 — Wiad. Wy
brzeża. 13,30 — Muzyka. 13,45 — Dla 
klasy V-VII. 14,10 ~ Utwory na al
tówkę. 14,30 — Koncert. 15,10 — „Ho
nor młodych“ — ode. powieści Pier- 
wiencewa. 15,30 — Dla świetlic dzie
cięcych. 16,00 Wszech. Rad. 16,21 — 
Koncert solistów: Krystyna Jastrzęb
ska — fortep. 16,40 — „Radiowa Ga
zetka Młodzieżowa“. 17,00 — Wiad. 
17,05 — Pog. sportowa. 17,15 — „Sen 
nocy letniej“ — muz. Mendelssona.
18.00 — Koncert. 18,30 — Wszech. Rad. 
18,50 — Trybuna Korespondenta. 19,00
— Muzyka tan. 19,15 — Przegląd Wy
darzeń. 19,30 — Muzyka i akt. 20,00 — 
Koncert, 20,40 — „Statek Nr 1092“ — 
ode. powieści Wandy Melcer. 20,59 — 
Komunikat PIHM. 20,59 — Stan po- 
gady. 21,00 — Dziennik. 21,26 — Wiad. 
sportowe. 21,30 — „Izolowany strajk“
— słuch. 22,15 — IV Międzynarodowy 
Turniej Szachowy w Międzyzdrojach.
23.00 — Opera Kabalewskiego „Ro
dzina Tarasa“. 23,50 — Ost. Wiad. 24,00
— Komunikat PIHM dla rybaków.

baru II kat. przy ul. Czerw. Ko
synierów 117/117 a o 70 miejscach 
(termin uruchomienia zaplanowany 
na 1 sierpnia br.);

restauracji II kat. przy ul. śląskiej 
31 o 120 miejscach, który planowali
śmy uruchomić z dniem 1 lipca br., 
lecz (ze względu na trudności z prze 
kwaterowaniem) kapitalny remont, a 
więc i otwarcie nastąpi w później
szym terminie;

Wszystkie zorganizowane wy-

pujących zakładach:
jadłodajnia „Klubowa“ przy ulicy 

Świętojańskiej 21, oraz restauracje: 
„Warszawska“ przy ul. 10 Lutego 7, 
„Bałtycka“ przy ul. 3-go Maja 21, 
„Bursztyn“ przy ul. świętojańskiej 
15, „Targowa“ przy ul. 3-go Maja 9 
i „Centralna“ przy ul. Starowiej
skiej 1.

Pozostałe zakłady przy zwięk
szonej frekwencji będą mogły 
także obsłużyć wycieczkowi
czów.

Dla ułatwienia orientacji wkrót 
ce zostanie wywieszona tablica in

formacyjna na dworcu kolejowym 
w Gdyni, ze specjalnym podkre
śleniem zakładów gastronomicz
nych, przystosowanych do obsłu 
gi masowych wycieczek. Poza 
tym przygotowujemy ulotki in
formacyjne, które będą kolpor
towane na dworcu w Gdyni 
wśród wycieczkowiczów przez in 
formatora Polskiego Tow. Tury
styczno - Krajoznawczego (P T, 
T. K.).

Gdyńskie 
Zakłady Gastronomiczne

Nasz prawnik odpowiada:
Żmudziński Ludwik, Gdynia. — W 

myśl art. 14 ustawy z dnia 7/3 1950
0 planowym zatrudnieniu absolwen 
tów szkół zawodowych oraz szkół wyż 
szych, ogłoszonej w Dzienniku Ustaw 
Nr 10 poz, 106, zakład pracy zobo
wiązany jest przydzielić mieszkanie 
absolwentowi, skierowanemu do pra 
cy na mocy nakazu, o ile absolwent 
ten nie posiada mieszkania w miejsco 
wości, w której znajduje się zakład 
pracy lub w jej pobliżu. W miastach
1 osiedlach, w których wprowadzono 
publiczną gospodarkę lokalami, wła
dze kwaterunkowe przydzielą absol
wentowi na wniosek zakładu pracy 
w pierwszej kolejności odpowiednie 
mieszkanie.

Koszty przeniesienia absolwenta 
do miejsca pracy pokrywa zakład pra 
cy. Składa się na to koszt prze jaz 
du absolwenta wraz z ewentualną 
najbliższą rodziną (żona i dzieci), 
pełne diety dla pracownika i 75 proc. 
diet dla żony i dzieci oraz przewóz 
urządzenia domowego w koniecznych 
granicach. Ponadto przysługuje na 
pokrycie wszystkich innych wydat
ków ryczałt w wysokości 50 proc. jed 
nomiesięcznego wynagrodzenia dla 
samotnych a 100 proc. dla posiadają
cych rodziny.

Markowska, Wejherowo. — Z listu 
można wywnioskować, że chodzi o od
płatne używanie krowy, z tym że na 
jem ca ponosi koszty wyżywienia a 
czynsz najmu płaci w mleku. Jeże
li według umowy czynsz po wyciele 
nlu miał wynosić 3 litry mleka dzień 
nie, właściciel krowy może słusznie

jest do czasu, gdy najemca przestał 
korzystać z krowy, a właściciel ją 
odebrał. Należy wezwać najemcę na 
piśmie do zapłaty za niedostarczoną 
ilość mleka, a w razie bezskuteczności 
wezwania można wnieść pozew do 
Sądu Powiatowego w Wejherowie o za 
płatę należnej zaległości za mleko.

Prze2i cały czas trwania najmu na
jemca miał obowiązek używania kro 
wy z całą starannością i oddać ją w 
stanie nie pogorszonym. Jeżeli kro
wa powierzona jego pieczy zaniemo
gła, należało o tym zawiadomić wła 
ściciela, aby umożliwić mu leczenie 
krowy. W razie niesumiennej pieczy 
najemca odpowiada wobec właścicie
la, który może domagać się od niego 
odszkodowania za wyrządzoną szko
dę. Oczywiście takiego odszkodowa 
nia można żądać tylko wtedy, kiedy 
niewątpliwie zachodzi wina najemcy, 
gdyż w procesie sądowym należy udo 
wodnić winę najemcy i wysokość szko 
dy.

Czytelnik 23452. — Ze względu na 
przepisy ustawy z dnia 7 marca 1950 
o planowym zatrudnianiu absolwen
tów średnich szkół zawodowych oraz 
szkół wyższych (Dz. U. R. P. Nr 10 
poz. 106) radzimy złożyć formalne po
danie o przedłużenie umowy. W ra
zie odmowy zakład pracy obowiązany 
Jest zawiadomić o tym władzę, która 
wydała nakaz. Władza ta skieruje 
absolwenta do innej pracy na czas 
pozostały do końca okresu oznaczo
nego w nakazie, przy czym winna 
uwzględnić w miarę możności ży
czenia absolwenta co do rodzaju i

Wszystko dobre...
Pani Jadwiga zajęta była inten- 

sywnie szykowaniem obiadu. To 
też, kiedy nagle rozległ się dzwo 
nek u drzwi wejściowych, niechęt 
nie przerumła siekanie szpinaku 
i poszła otujorzyć.

W drzioiach stała ciocia Malwi- 
na i kuzynka Pola. Obie były w 
grubej żałobie i trzymały w ręku 
olbrzymie wieńce z białych bzów 
i hortensji, gdzieniegdzie przepla
tanych kalią. Z wieńcóuj zwisały 
fioletowe wstęgi, na których po
nuro złociły się czułe napisy.

Pani Jadwiga poczuła, że wło 
sy stają jej dęba, grożące unicest
wieniem świeżej ondulacji, a zęby 
zaczynają szczękać jak w febrze.

- Co... co... co się stało? 
wyjąkała.

domagać się tej ilośęięd wycielenia miejsca pracy oraz inne okoliczności 
stosiMM najmu, to osobiste i społeczne.aż do ustania

- Moja biedna Jadziu! — zat
kała ciocia Małwina, tuląc panią 
Jadwigę do wieńca i gorącymi 
łzami zmywając jej puder z twa
rzy.

- Kazia miała rację, że nie po
winnam się pudrować na sucho! 
— westchnęła pani Jadiuiga, ocie
rając twarz wyciągniętą z kieszon 
ki fartucha chusteczką. — Muszę 
naprawdę robić podkład z kremu!

— Rozpacz pomieszała ci zmy
sły! — jęknęła kuzynka Poła. — 
W takiej chwili mówić o kosme
tykach! I w dodatku zgniotłaś 
kalie!

— Nie krzycz na nią! — zgro* 
miła ją ciocia Małwina. — Usza- 
nuj cudzy ból!

— Uuuuuuuu! — rozpłakała 
kuzynka Pola. — Takie nieszczę
ście!

— Nieszczęście? — zdziwiła się 
pani Jadwiga. — Wcale nie je
stem nieszczęśliwa!

— Matko bez serca! — krzyk
nęła ciocia Małwina. — Powiedz 
przynajmniej, gdzie ten biedny 
Leszek?

■ U siebie w pokoju — odpo
wiedziała pani Jadwiga, coraz bar 
dziej zaskoczona tą niezrozumia
łą rozpaczą.

Ciocia Małwina. pochwyciła ku
zynkę Połę za rękę,

- Chodź! — powiedziała rozka
zująco. — Chodź! Spójrzmy cho
ciaż ostatni raz na ukochane 
zwłoki!

■ O, przepraszam! — zaprote
stowała pani Jadwiga. — Leszek 
to nie zwłoki!

— Jak to nie? — oburzyła się 
ciocia Małwina. ■— Jak już wyda
łyśmy tyle pieniędzy na podróż i 
kwiaty?

I jak już depeszowałaś do 
nas „Leszek umarł“? — dodała 
nie mniej oburzona kuzynka Pola.

— Co takiego? — patii Jadwiga 
aż podskoczyła. — Przecież Leszek 
żyje i jest zdrów jak ryba! Ja 
depeszowałam do was: „Leszek
dał maturę“!

tom.
(Historia ta nie jest wyssana z 

redakcyjnego palca — zdarzyła się 
naprawdę i to nawet w trójmieś- 
cie. Tak bardzo jednak cenimy 
pracę naszej poczty, że za nic nie 
zdradzimy urzędu, któremu przy
trafiła się ta niefortunna pomył
ka. Tym bardziej, że to się już 
na pewno więcej nie powtórzy. 
Nieprawda?)

Dziś na stadionie 
we Wrzeszczu mistrzostwa 

w trójboju i pięcioboju
Dziś w środę lekkoatletyczną,

0 godz. 17 na stadionie Budowla
nych we Wrzeszczu, odbędą się 
wojewódzkie mistrzostwa lekko
atletyczne w 3-boju kobiet i 5- 
boju mężczyzn. Na program 3- 
boju złożą się 100 m, skok wzwyż
1 rzut oszczepem, a na 5-bój 100 
m. w dal, kula, wzwyż 1 400 m.

Po zakończeniu zawodów od
będzie się odprawa wszystkich 
sędziów lekkoatletycznych z Gdań

m )>ń wi ł«i m % imrai
Najlepszy poziom foyf w szabli 

Zabłocki mistrzem Polski
W niedzielę wieczorem zakończył się we Wrzeszczu 6-dniołzw. 31:24, 3. Twardokęs (CWKS) 

wy turniej o indywidualne mistrzostwo Polski w szermierce. W U zw. 30:25, 4. Suski (Stoi) — 4
sobotę i niedzielę rozegrano mistrzostwa w szabli.
Rozgrywki w szabli zgromadzi 

ły 41 zawodników. Już od pierw 
szych walk eliminacyjnych uwi
docznił się znaczny postęp, po
czyniony przez naszych zawodni

ska, na której zostanie omówiony ków w tej broni. Po zaciętych 
udział w programie Święta Kul-; zmaganiach w finale zmierzyło 
tury Fizycznej w Gdańsku, (al) się 8 czołowych szablistów. O

Tenisiści Wejherowa 
gromią Budowlanych

Rozgrywki o drużynowe mistrzost
wo Polski w tenisie na szczeblu wo
jewódzkim weszły w stadium decydu
jące. Rozegrane w niedzielę ćwierć 
finałowe spotkania wyłoniły nastę

pujących półfina
listów : Ogniwo
MPRB (Gdynia) 
po zwycięstwie 
nad Spójnią PSS 
(Tczew) 6:5; AZS 
Pol. Gdańska po 
wygranej ze Spój 
nią SZPS (Sta
rogard) 9:2 oraz 

Spójnia PZGS (Wejherowo), która 
odniosła wysokie zwycięstwo nad dru 
żyną Budowlanych Młastoprojekt w 
stosunku 10:1. Czwartym półfinali
stą jest Ogniwo WPKGG (Sopot).

Zwycięstwo tenisistów Wejherowa 
stało się lokalną niespodzianką, któ

nej pracy instruktora Farona oraz 
zimowej zaprawie na korcie kry
tym. Ich zwycięstwo nad osłabioną 
wprawdzie drużyną Budowlanych u- 
ważać należy za zasłużone.

Wyniki. SENIORZY — GRA POJE 
DYŃCZA: Dettlaff I — Kamiński
6:2, 6:3, Dettlaff II — Wellman 6:8,
6:8, Bresiński — Więckowski 8:6, 
6:4, Scheibe — Czarnowska 6:4, 2:4, 
7:5.

GRA PODWÓJNA: bracia Dettlaff
— Kamiński, Wellman 6:4, 5:7, 6:2,
Scheibe i Dettlaff II — Czarnowska, 
Kamiński 6:3, 6:2.

JUNIORZY: Dzienisz — Jasiński
8:10, 6:4, 6:2, Chrapkowski — Zau
stowski 4:6, 6:4, 6:3, Dzienisz, Hen-
nig — Zaustowski, Filipowicz 6:1, 
2:6, 6:5.

Gra pojedyńcza juniorek i gra mie
rej nikt nie przewidywał. Poziom szana przyniosły Spójni punkty wal 
gry zawodników wejherowskiej Spój j kowerem z powodu braku przeciwni- 
ni podniósł się dzięki systematycz- !ka. j. g.

równym poziomie naszej czołów 
ki świadczy fakt, że czterech za
wodników pretendowało do ty
tułu mistrza (Zabłocki, Pawłow
ski, Twardokęs i Pawlas). Do
piero przegrane Twardokęsa ze 
Suskim 4:5 i Pawlasa z Czajkow 
skim 4:5 wjaśniły zagmatwaną 
sytuację.

Na placu boju pozostali 
dwaj kandydaci do I miejsca 
— Pawłowski i Zabłocki, któ
rzy stoczyli ze sobą porywa
jącą walkę. Według oceny na 
szych trenerów, a przede 
wszystkim Węgra Keveya, 
czołowi polscy szabliści repre 
zentują w tej chwili dobrą 
międzynarodową klasę i win
ni na Olimpiadzie w Helsin
kach zająć zaszczytne miej
sce. Jest to niewątpliwie za
sługą naszych kontaktów mię 
dzynarodowych ze Związkiem 
Radzieckim i Węgrami.

Mistrzem został Zabłocki, wy
grywając z Pawłowskim 5:4. Po 
walce obaj szermierze padli 
sobie w objęcia i serdecznie się 
ucałowali.

Kolejność miejsc w szabli 
jest następująca: 1. Zabłocki
(Bud.) — 5 zw., stosunek trafień 
33:23, 2. Pawłowski (Gw.) 5 —

zw. 32:27, 5. Pawlas (Górnik)
3 zw. 26:28, 6) Sobik (Stal) — 3 
zw. 26:28, 7. Wójcicki (CWKS) — 
2 zw. 19:22, 8. Czajkowski (Bud.) 
— 1 zw. 22:34.

Drużynowo pierwsze miejsce 
w mistrzostwach zajęła drużyna 
CWKS, zdobywając 110 pkt. Na 
dalszych miejscach uplasowały 
się: 2. Stal — 106 pkt., 3. Gwar 
dia — 81 pkt., 4. Budowlani — 
79 pkt., 5. Górnik — 61 pkt., 6. 
AZS — 24 pkt., 7. Kolejarz 23 
pkt., 8. Spójnia — 19 pkt., 9. 
Unia — 16 pkt., 10. Ogniwo — 2 
pkt.

Polska gra z Francją
16 bm. odbyło się w Helsin

kach losowanie olimpijskiego 
turnieju piłki nożnej, do którego 
zgłosiło się 27 państw.

Przed właściwym turniejem 
odbędą się spotkania elimina
cyjne, które wyłonią 11 państw. 
Ponadto do turnieju olimpijskie 
go zakwalifikowały się bez wal
ki Antyle Holenderskie. Niemcy 
Zach., Turcja, oraz Szwecja, ja
ko mistrz olimpijski, i Finlan
dia, jako gospodarz. W ten spo
sób 16 państw stanie do turnie- 
ju olimpijskiego.

W grach eliminacyjnych wyło 
sowano następujące spotkacie: 
Holandia — Brazylia, USA — 
Włochy, Egipt — Chile, Bułga
ria — ZSRR, Jugosławia — In
die, Norwegia — Meksyk, Dania 
— Grecja, Rumunia — Węgry, 
Luxemburg — W. Brytania, 
Austria — Saara, Polska —Frań 
cja.

Po dwóch etapach 
przodownikiem wyścigu jest Wójcik

Ponad 5 tys. mieszkańców 
Działdowa serdecznie żegnało ko 
larzy, uczestników wyścigu do
koła Warmii i Mazur. Drugi 
etap Działdowo — Ostróda dłu
gości 135 km ukończyło 83 za
wodników. Na etapie tym tempo 
nadawali członkowie Kadry Na
rodowej Po 50 minutach jazdy 
próbują ucieczki Kapiak i Kró
lak, jadąc samotnie aż do Brod
nicy.

Za Brodnicą próba ucieczki zo

staje zlikwidowana przez grupę 
składającą się z 6 kolarzy z mło 
dym Pijanowskim z „Włóknia
rza,“ na czele.

Czołówka, utrzymując .równe 
tempo, wpada do Ostródy. Na 
mecie pierwszy jest Wrzesiński 
(Kolejarz) w czasie 4:02,56 przed 
Królakiem (CWKS) i Klabiń- 
skim (Gw.) (obaj w czasie 
4:02,57), 4) Wójcik, 5) Drążkow- 
ski, 6) Chwiendacz — wszyscy 
w jednakowym czasie 4:02,58.

FACHOWO Y POSZUKIWANI

Chemika z wyższym wykształceniem przyjmie 
Wojewódzka Stacja Sanitarno - Epidemiologicz
na ^ w Gdańsku Zgłoszenia osobiste: Woje
wódzka Stacja Sanitarno - Epidemiologiczna w 

Gdańsku, ul Hoene-Wrońskiego 5. 764-K

OGŁOSZENIA DROBNE

SPRZEDAŻ

CZESKI wózek głęboki 
rowerek dwukołowy (7—10 
lat) sprzedam. Gdynia, ul. 
Świętojańska 41 — 17.

1730-G

FORTEPIAN krótki oraz 
10-reglstrową harmonium 
tanio sprzedam. Orłowo — 
Zwycięstwa 257. 1735-G

MŁODEGO owczarka alzac- 
“•8° sprzedam w dobre rę 
oe. Gdynia, Władysława IV 
M m. 14 godz. 19—21.

1738-G

SPRZEDAM motocykl „Zyn 
dapp" 200 cm3, lub zamie
nię na większy. Wrzeszcz, 
Topolowa 10. 1866-G

SOKÓŁ 125 sprzedam. Tel. 
423-95 od 14 do 17. 1873-G

LUSTRA, szyby szlifowane 
gotowe i na zamówienie 
najtaniej, Gdańsk, Szeroka 
tł/tS- 1875-G

kupno

DO ZUndapp 750 ecm ku
pię wał korbowy i korbo- 
wody Cyrson Wrzeszcz, ul. 
Chrzanowskiego 24. 1867-G

KUPIĘ na Wybrzeżu mniej 
szy dom. Zgłoszenia „Dzień 
nik Bałtycki", Gdańsk, ood 
„1862“. 1862-G

LOKALE

SAMODZIELNE 2 pokoje 
kuchnią, służbówka, wygo
dy w centrum Gdyni za
mienię na większe samo
dzielne. Oferty: „Dziennik
Bałtycki", Gdynia, pod 
„Czerwiec". 1732-G

TRZY pokoje z wygodami 
w centrum Oliwy zamienię 
na domek jednorodzinny w 
trójmieścle Telefon Gdynia 
55-16 od 9—19. 1734-G

ZAMIENIĘ 3 pokoje z ku
chnią (wygody) Bytom na 
2 pokoje z kuchnią (wygo
dy) Sopot — Gdynia — 
Poznań. Wiadomość — 
Wrzeszcz, Chrobrego 59/6. 
Anzlik. 1871-G

21/» POKOJU z kuchnią w 
Toruniu zamienię na pokój 
kuchnią Gdynia. Oferty — 
„Dztennik Bałtycki", Gdy

nia, pod „Toruń". 1723-G

SOLIDNY, wypłacalny pra
cownik PMH poszukuje pil 
nie pokoju w Gdyni lub 
Sopocie. Oferty: „Dziennik 
Bałtycki", Gdynia, pod 
„PMH". 1731-G

POKÓJ z kuchenką cen
trum Gdyni zamienię na 
podobne Warszawa, Toruń, 
Włocławek. Oferty: „Dzien
nik Bałtycki", Gdynia, pod 
„Włocławek". 1737-G

2 POKOJE kuchnią (wygo
dy) Sopot zamienię na po
dobne, ewentualnie pokój 
kuchnią Gdynia. Oferty — 
Dziennik Bałtycki, Gdynia, 
pod „1863-G". 1863-0

2 POKOJE kuchnią, ogród 
Wrzeszcz, Szymanowskiego 
27 m. 1 zamienię na po
dobne w Gdyni. 1726-G

ZGUBY

ZGUBIONO kartę meldun-
kową, zaświadczenie tożsa-
mości na nazwisko Bizew-
ski Jan. 611-P

WOLNE POSADY

UCZEŃ krawiecki potrzeb
ny. Gdynia, ul. świętojań-1 
ska 128, 1725-G

łą Stoczni Gdańskiej, bilet 
miesięczny, kartę meldun
kową i pokwitowanie na 
dowody na nazwisko Kor- 
kowska Łucja. 615-P

UNIEWAŻNIA sie zagubio
ną pieczątkę firmową z na 
pisem: „Centrala Produk
tów Naftowych Biuro Wo
jewódzkie w Gdańsku — 
Skład Hurtowy w Gdyni - 
Chylonll". 766-K

SKRADZIONO legitymację 
szkolną nr 370 — 49 na na
zwisko Szulc Henryk.

620-P

ZGUBIONO kartę meldun
kową nr O/XII/59804 na 
nazwisko Drgas Leokadia.

617-P

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Zwierz- 
chlejski Michał, Gdynia.

1727-G

ZGUBIONO przepustkę por 
tową nr 10264 na nazwisko 
Grzelak Władysław. 1729-G

ZGUBIONO legitymację — 
Związku Zawodowego na 
nazwisko Napierała Włady
sława, Gdynia. 1733-G

ZGUBIONO zaświadczenie 
drugiej rejestracji wojsko
wej, prawo jazdy TV kat. 
Legitymację Związku Zawo 
dowego, metrykę urodzenia, 
legitymację ZMP, delegację 
służbową na nazwisko Jaż- 
dzyk Czesław. 1736-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Miłosz 
Wiktoria, 1739-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na, nazwisko Hebel 
Zofia- 1740-G

ZAGINĄŁ podczas wypadku 
oortfel wraz ze wszystkimi 
dokumentami na nazwisko 
Łabuda Antoni, Gdynia 6, 
Stare Obłuże 9. 1864-G

ZGUBIONO bilet służbowy 
WPK GG na nazwisko Dec 
Eugeniusz. 1863-G

ZGUBIONO leg. Nr 5431" 
Zw. Za w. Prac. Tnst. 
Wojsk. R p. na na z Isko 
Hojnowsks, Helena. 1370-G

ZGUBIONO legitymację — 
służbową DOSZ Nr 18414, 

lieg. ZNP Nr 171805, leg. u- 
bezpieczeniową na nazwi
sko Bombier Janina.

1872-G

NAUKA
r*r^#-*r'' F®eł**r -u*. rtioar&HMi

KORESPONDENCYJNIE 
Księgowość, stenografia, 
szynopisanie, angielski 
formacje: Łódź — skr 
57. 7

Ogłaszajcie się 
w »DZIENNIKU 
BAŁTYCKIM«
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